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Kazimierz M o r
Komisarz K tądu na m iasto W ilno.
Kawaler orderu  „Polonia Restituta".

po r ro u ic h  lecz  ciężkich c ierp ien iach , op Ł T eo n y  Św iętem ! S a k ra ­
mentami s m a r ! w d n ia  24 s iy cz n ia  1927 r o k . w wieku la t 39

Eksportacja zwłok z kcścioła Pana Jezusa (przy Klinice 
U. S. B. na Amokolu) do Bazyliki odbędzie się we wtorek 25 go 
styczn a o godz. 5 pp.

Nabozeństwc żałobne w Bazylice rozDocznie się o godz. 
10 rano we środę dnia 20 b. m. poczem nastąpi wyprowadze­
nie zwłok na cmentarz Rossa.

O tych smutnych obrządach zawiadamiają krewnych, przy­
jaciół, kolegów i znajomych pogrążeni w smutku

Żona i dzieci.

Kazimierz Wimbor
k 9m i>w » R t ą d .  h  b ,  W  h j  K a w a le r o r f  r n  Pw .Ou.r K t t & i itu *  
po krótkich l e u  d ę tk lcb  c ie rp ie n ia c h , op atrzon y  Św iętam i S a k ra ­

m entam i .m a r ł  w dn.u 24 a t y a . i a  1927 roku  w  wieku lat 39

O zgonie swego nieodżałowanego i kochanego zwierz, 
chnika zawiadamiaja pogrążeni w głębokim smutku

[URZĘDNICY KOMISARZA RZĄDU 
NA M WILNO.

K A Z IM IE R Z  W I M b OR
Komisarz Rządu na m, Wilno, Kawaler Orderu 

«Poionia Restituta»,
po krótk ich  le c i  c ię ta .^ h  c ie rp ie n ia c h , o p atrzo n y  Ś w ię tem ! S a k ra ­
m entam i m a r ł  w rinin 2 4  s tre z n in  1927 r., w w.aku a t 3 0 .

O  przedwczesnym zgonie nieodżałowanego kolegi i oby­
watela zawiadamiają

|
<*#

URZĘDNICY W OJEW ÓD ZTW A

■«fełiw P

KhZINIÊZ (31,1E0R
Komisarz Rządu na m Wilno, K aw aler orderu .P o lsk i  

Odrodzone* * zm arł w dniu 24  stycznia r. b.

Pogrążeni w żalu składają u  drogą hołd pamięci nieodża­

łowanego Szefa

4

K om endant 1 oficerów ■*? ^oucjl Państwowej 
m Wilna.

zgon KczMmatfiinliant.
Wieczne Mu odpocznienic i światłość wiekuistą racz Mu 

dać Panie!
Współooywatela straciliśmy o wielkiej ducha szlachetności 

j prawości, państwo zas dzielnego przedstawiciela władzy admi­
nistracyjnej, jednego z najdostojniejszych, o krysztalowem su­
mieniu i nieskazitelne!" poczuciu sprawiedliwości, sumiennego 
i obowiązkowego, trzeźwo patrzącego na każdą sprawę, mają­
cego sąd jasny i trafny, nazywającego . białe białen? a czarne 
czarnem, patriotę straciliśmy gorącemu a mąarego. Ciężką, 
bardzo ciężką, a jak p.orun niespodziewaną srratę poniosło 

! W iino, społeczeństwo tutejsze, nietylko polskie, poniósł kraj, 
poniosła Rzeczpospolita.

Żal stree ściska; oczy zachodzą łzami. Tak zgasnąć |ak 
zdmuennięta świeca — w czterdziestym zaiedwie roku życia, w 
pełni sił, w prłni służby publicznej pełnionej z taką powagą, 
z takiem oddaniem się, z takim m.rem u swoich i obcych!

Całe Wilno poruszone; całe Wilno pójdzie na cmentarz 
za trumną Kazimierza Wimbora. I słowem gorącem pamięć 
Jego uczci.

Nasz to był człowiek, dobry, Kochany, a mocny i twardy, 
na Którpgo polegać było ; można w każdej okazji jak na Zawi­
szy, prawy do szpiku kotci, do ostatniej kropli krwi oddany 
sprawie publicznej. Nie było w Nim samym skazy żadnej — i 
na Nim.

Z uczuciem takiem, jaKbyśmy ąię z bratem żegnali, kreśli­
my te słowa. Tak bliski był On wszystkim nam.

Pamięć jego oędzie nam wszysd m świeciła — przykładem.

ś .  p. Kazimierz Wimbor był synem Żmudzi. Na Żmudzi 
urodził się wśród szlacnecko-ziemiańskiej sfery, w roazinrym 
majątku W>mbory w powiecie Kowicńskiem.

Gimnazjalne nauki ukończył w Rydze; wydział prawny w 
Peteisburgu. Podczas wojny będąc w latach i9 i7  i i9 i8 ,  w 
Mohilowie, podczas gdy tam szalał terror bolszewicki, 4. p. Ka­
zimierz Wimbor bronił luanofici polskie) wobec rozwcieczonych 
hord, narażając niejednokrotnie tycie własne, wiemy niezłomnie 
obowiązkowi obywatelskiemu.

W czerwcu 1919 r. wid; imv go n stanowisku podproku­
ratora Sądu Okręgowego w Wilnie. Przetrwał na niem do 1 lu­
tego 1921 r. O  tym czasie zabrał się uo organizowania dla 
Wilna Starostwa Grodzkiego i mianowany był pierwszym wi­
leńskim Starostą Grodzkim. Lepszego wyboru me można było 
uczynić. Ś. p. Kazimierz Wimuor ugruntował od razu powagę 
tego wysokiego urzędu, i zaufanie doń całej ludności obudził. 
Gdy przemianowano Srarostwo Grodzkie na Konrsarjat Rządu, 
ze znacznie rozszerzoną działalnością, któżby jeśli nie 4 p. Ka­
zimierz Wimbor mógł lepiej pełnić obowiązki Komisarza Rzą­
du? W ciężką tę, i wysoce odpowiedzialną służbę włożył ogromny 
trud oraz doskonale odczuwanie jak rządzić natęży, laict no- 
siadał wrodzony, stanowczość wielką lecz ujętą w ujmujące for­
my. To też podczas pamiętnych, zeszłorocznych dni majowych 
w znacznej, w bardzo znacznej mierz taktowi, przytomności 
umysłu i wysoiciej powadze naszego Komisarza Rządu przypi­
sał naiezy że oo starć nawet najmniejszych między władzami 
admiristracyjnemi a wojskowemi nie doszło.

Odznaczenie ś. p. Kazimierza Wimoora krzyżem Odrodzo­
nej Polski było jakby zapowiedzią posunięć coraz wyżej w 
hierarcbji służby państwowej. Nieubłagana i nagła śmierć za­
biegła mu drogę... Nie dała iść dalej

Żona i dzieci troje s. p. Kazimierza ■ Wimbora opłakują 
bolesną i niepowetowaną stratę — wraz z całem miejscowem 
społeczeństwem. Ogólny żal i powszechne współczucie niech 
m choć w najlżejszej mierze uczynią boleść znośniejszą.

1. P.

KAZIMIERZ WIMBOR
lyonbsari R ząou  na  m W iln o ,'w sp ó łz a ło ż y cie l i ,N uge etni „ ż o n e k  
Związku P olaków  ziem i K ow ieńskiej, w w ieka la t 3 9  w dniu 24 b . m.

zasn ął w Boga ,

Eksportacja zwłok z KoS,,;oł" Pana Jezu-a [przy Klinice U. S. B. na 
Antokolu] do Bazyliki odbędzie się we wtorek 25 stycznia o godz. 5 pp

Nabożeństwo żałobne w Bazylice rozpocznie się o godz. 10 rano we 
środę dnia 26 bm., poczem nastąpi wyprowadzenie zwłpk na cmentarz 
Rossa.

O tych smutnych obrzędach aaw.adamia ziomków

Zarząd Związku Polrków  
Ziemi Kowieńskiej.

Wileński oddzlaL Ligi Morskiej i Rzecznej zawiadamia członków 
o Śmierci nieodżałowane] pamięci 6wego Prezesa

tV p. K a z im ie r z a  W ii
zmarłego w dniu 24 stycznia 1927 roku.

Z arząd  W zyw a w szy stk ich  człon ków  do w; ącu 

udziału w  oddaniu ostatn iej posługi niestrudzonem u 

P re z e só w ■ i Szlachetnem u O b y w a te lo w i.

Z A R Z Ą D .

C INA O G Ł O S Z Ę * ; Wiersz milimetrowy jedaoszpaltowy na stronie 2—e< I 3 _ Pr anr 
za tek ste- 1 ,  groszy. Kronika reklamowi, lnb nadesłane 40 gr. W n—eh wini, - S  
oraz z prowincji o 25 proc, drożej. Ogłoszenia c; frow e \ fabelowe 0 prw droic,.

hagły zwrot Finlandji.
(Od specjalnego wysłannika „Słowa)“.

Rewel, stolica Estonji, czy jak go
Rewel, 27 stycznia.

obecnie nazywają Es,oń«y/y a. w • » » * « -
I « t  dzij wografieznym tó k lem  “ t  zb» -
paóstw . SaAyckich w polllytznym f , ? ,  ^ narodów eiw nskicgo
znaczeniu łego słowa. Obecna bo- . nes-ego punktu widze-
y/iem konstrlacja polityczna naa Bał- j * Vr.° icn rac ’1-' Pomyślny
łykiem przesunęła punkt ciężkości z £. „ e z.wa.ł ‘ żf t,k  Ryczna 
Rygi do Rewia. Stało się tak nie h [ ak°  1eJ  °P ini- publicz-
tylko z przyczyny złamcma jednolite- r„  .. J a Polsiu' przy-
go ł rontu bałtyckiego przez Kowien- ' ń°  ec. ° s ‘̂ owiecI iej wrogin 
c “i , 6 , . , . a Niemców niemne. ■
skie szukanie dróg do codzyskania ,
W ilna., ale i dlarego 2e Rewel lety ®  ™ is.CU * ”*  • * * *
.  !Li:««i r strzec* nie cała opinja oahyckanajbliżej dzisiejszej Finlandji. Pod-
kre4lam>--dzisiejszej, ponieważ w ga- . *  nowis o mandji trakiu|e. 
binetach dypiomaiów łotewskich i . wzfiędem Rewłu
estońskich, przekonanie panuje, że p ymizm' 0  fyl® nlekt >tzy 
ta dzisiejsza Finlandja bardzo się P y y w . 11 zc, a Kownie, a
różni od Finlandji wczorajszej. zwaszc samej Mos.-cwie^

Już w początkach roku 192o gdy S ° ” ni Sa > pi D opuszczać,
rozeszła się wieić o daleko idącyrr f 1,  ̂ "np ^ h e c  państw bałtyckich
rozbrojeniu Szwecji dały się słyszeć 'anowi® 0 inlandji, jes neuzczere.

Ci sceptycy (a w Kownie i Moskwie

rewizji dotychczasowej °P*ym^ cj)
  . . do czynienia ze sprytnie tuaskowanem

dalej od Kowna.

Sfcjiw i R z ą d  
Konwenf senjorów.

w Helsingforsie poważne giosy o _  " ł' uwn!e
■konieczności i rewizji dotychczasowej .  ̂ w et zą’ ,że
polityki finlandzkiej. Na lamach prasy JLriam  ^  SfJry ^  *  
ukazały się artykuły w kierunku zer- ' YP-on a ocznym mają®
wama z linją «romanłyzmu polilycz- “ ce u wywarcie majimum
nego» i czcztml amńicjami, Kierowa- re? na Poc ĉza  ̂ roko-
ni któremi, politycy fińscy gwałtowni* ^ ałI ?  f 3 eZpieczens*wa* ^  <eż 
usiłowali zaliczyć Finlandje ao arysto- 1 n^c ar8• ^  - p ■ 'C Tnarie ze 
kratycznego rzęciu państw skandy- f  !"Un^ . 0w;  wysP ' Alandzkich
nawskień. Uważano tam bowiem n t i^ n i13 f   ̂ i ^  ^ 'n*
państwa bałtyckie za i coś nierównie . ‘ a yc ce“ 41,3 wyfa-go 
niższego, za nowotwory podlejszego Mosk ", * trakłatu
gatunku, słuchano we wszystkieir : ,nn,..u ’ B la ‘ kuP1,a sobie
władczego głosu Berlina, a niektórzy * ] y , ° . 2 *"s*0llJą 1 Łotwą,
marzyli nawet c dnp ze Szwecją. SoWf eto^, ‘ ’ sPrzedai z urobkiem 
Być może, iż poraź pierwszy doaic- .  ‘ . . .
rc, po rozbrojeniu Szwecji} dały się 2 i ę  iaiąc S)? w Kulisy < yplo-
słyszec głosy , bardziej trzeźwe: „Kto . 1 t,3S ” ie 0,st^PncI> rtK̂ no 
nam pomoże, Jeżeli ze ^wschodu i Hrazie or^ c Konkretnie, k, re z tych 
południa wtargną czerwone hordy ^ pa ŷ^ an ma w ięcej, słuszno;. :i. 
bolszewickie?!‘ W ięcej nawet: mó- , , ZeaK0 wy a , nam* lż rzaczy-
wiono o zbliżeniu do polonofilskjgj *C ma™^.. z\ 0 c,zynicnia P °‘ 
Estonji i stworzeniu związku państw Cn,u bałtyck,ch
bałtyckich z Połs ^  P ^  Z ^  łrr ania Łi«

i  • M , ... l i  wy i nieprzejednanego stanowiska
Ten jedna!; Kierunek polityczny. doiychczasow( go r.n.ardji, zdawał 

przyznać to należy szczerze, z gruntu sj do niedawna łp eDan
był liepopLiainy sprzeczny z amb.- ,e J  je 0Śr0dek t zbIi^  kt0re
ęjanu narodu i gwałtowne zna^zł możliwie , ,  ^  ’
odparcie me tylko z t strony bardzo „ . J .  y J T .
wprywowych _ Szweaów fińskich aie . , . , yC 'fp ° ’ p esumę y
leż dypl macji berlińskiej. , cokolwiek na połnoc,cokolwiek...

Dzisiaj, po dwuch łatach, sytuacja 
uległa jakoby kardynalnej zmianie.
O ile Finlandja od chwili uzysKania 
niepodległości, uważara sobie za punkt 
honoru roszczenie pretensji do państw
t o f e r o y j ą & j  tyle p, ńs wa V M S , AVAt M , Na da,-

y ’ jaszcza Szwecja, nie gjejszerr posiedzeniu konwentu senjo-
uwataja bynajmniej za zaszczyt dla rów, które odbyło się pod przewod- 
siebie wprowadzenie Fimanoji do sra- n. twem marszałka Sejmu Rataja, po- 
rej grupy państw skandynawskich, stanowiono, ii  posiedzenia plenarne 
V7ew„ąt,a r , tJ ™
się na tym tle coraz większy spór nja \ | lutego do dn. 12 lutego,
pomiędzy stronnictwami, spór, który przyczem dyskutowany Dędzie bndż jl
przyjął charakter i klasowy i naro- na rok 1927—28 W ten sposób
dowościowy. Wyrazicielami bowiem budżet po przyjęć u orzez o. j "  zo 

. . . .  , - . i  stałby odesłany około 15 lutego ao
opiuji konserwatywnej, klasy posia- c.„nai0 .
dającej, są tam Szwedzi, zaś w pne- Pozatern postanowiono uzupełr.ić 
ciwnym obozie znajdujemy przeważ- porządek dzienny jutrzejszego posie- 
nie socjalistów— Finów. ^zema sprawozdaniem o projekcie

Ouecnłr mamy w Finlandji rząd 00 ustaw>f tak zwanti san9*
rocjalisiyczny. Otóż pewna czą; pc - Sprawje sposobu postępowania
litycznej opinj bałtyckiej. Skłonna jest w związku z wydaniem sądom are- 
twierdzić. że ter. nowy socjalistyczny sztowanvk.h postów, postanowiono, 
rząd fiński, jest wyrazicielem tej linji iż marszałek On- arnczy sil na jutrzej- 

U • lLi.,-, .i-ąra ramierza ze- szem Posiedzeniu do zakonunikowa- w heismgto sie, Która 2 ,m erza ze ^  jzble. ^ż wpłyfiąl vńł!bsek o wv
rwać z dotychczasowym romantyzmem dan,-e tyCh pOSjów, który to wni© ek 
politycznym i szukać nowych, real- marszałek odesłał do komisji regu 
nych dióg w polityce zagranicznej, w m'nowej 1 nietykalności poselskiej, 
zbliżeniu do -właściwych* państw 
bałtyckich Realnym dowodem tego, 
ma być stanowisko Finlandji wobec 
moskiewskich rokowań o pakt bez­
pieczeństwa. W  estońskich kołach 
politycznych przypisują ■ zwłaszcza 
wielkie znaczenie ostatniej konferencji 
ministrów spraw zagranicznych Łotwy 
Estonji i Finiandji, jaka miała miejsce 
w Rewlu.

Soltoarne stanowisko trzech państw 
bałtyckich wobec rokować z Moskwą, 
uchwalone na tej kooterencji, jest 
ważnym krokiem naprzód w kierun­
ku zbMżenia tych państw. Nabiera 
zaś ono tera większej wag<, że bierze 
w nim udział Finiandja. W F.stonji 
przekonani są, że mamy do czynienia 
z nowym kursem polityki, ba! z nową

N a k a r n a w a ł
Wykwintną b ieliznę męską i dam- 
Ską. krawaty, rękawiczki i t. p. 
p 1 cenach konkurencyjnych po- 

J  m? D . K au lca , W iln o  
Z a m k o w a  8 , te ł: 9 5 9 .

M E B L E
Łć k i  ai.g-^iskir fahryk: <konraJ,
Jarnuszkiewicz i S  ka> T wg Ake. w 
yf-arszawle, meble gięte. fabr. «Tho- 
neta», otomany, materace, kredensy, 
Stoły, kszesti. -izafy, garnitury salo­

n o w i. meble biurowe i t. p. poleca

D.-H. F; /A e ẑkowski
Wilno. ul. Ad. Mickiewicza Nr. 23. 
tel. 2—99. Na prowincję wysyłamy 

_________ towary . zalic: em.________
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Dziesięciolecie „Żłobka ku. Maryi“.
Wileński .Żłobek im. Maryi* ra* jeszcze milszy, 

łujący i pielęgnujący drubne dzieci Wystarczy we czwartek, czyli po- 
bezdomne, sieroce i niesiuorie, nie- jutrze, pójść wieczorem na przeasta-

Ustrój szkolnictwa.
O brady Kom sji Ministerialnej, 

WARSZAWA, 24 1. PAT Pod

S P M  3I9M  Pfótfffi
w  komisji regulaminowej

WARSZAWA 24 1. Pa T Sejmowa Komisja regulaminowa i niety*
mające z nikąd ani opieki ani kropli cienie a c  Reduty na Pohmankę na— orzewodnictwtm Pana Ministra Wyz- , , { DoselskIej przystąniła ' ozis a c  rozpatrywania sprawy wydania

Start rajdu nai^cj&rskć
na piz,csti^dni?j Wiuiu — granica 
rumuńska, 844 kim. urządzony przez 
Warszawski A. Z. S. dnia 24 Stycznia, 
godzina 8-ma rano.

>

Żłobek, im. Maryi obcnodzi w dn, dochód z prtm jt.y cLekkomyślnej wice-ptemjera Bartla do opiecowania ^ yPgkj
27-ym b. m. dziesięciolecie swej bło- siostiy* na .zecz Żiooka ^m. Ma.yi zasad na jakich winien byc oparty y Przewodniczący komisji poseł Popiel (NPR> otwierają^ posiedzenie

0 ’ iu, choć  
porządku 

zapropono-— ^  ̂ m .  .  • “  .  * l i  j  *  | —' m  .  # ,  l -  y y  ^ \ j j y  u  t  m 1 11  ^  ł  ł  O  l i i i  OKI u  o  w  u  v  .  u  r .  1 v  n u  w  m  1 c  o  1 1  w  * ▼ r-r n i  w u  ̂  i  v  —- i * *  • j  y _ *w  — • ł

Jeczny ho.d za jej oto już:ki 1 las o- atralna PubiicznoSc. i )  tę  obowiązek szkolny winien za- wał przedewszystkifcm wybrać referenta a następnie skorzystać z obec*
leimą tu u na", mes.ru _uą -^acę Dyr. O ;., rwa nie poprzestał na czyfia£ sj_ dziecka w tym roku ności przedstawicieli rządu i poprosić ; :h o udzielenie wyjaśnień, 
około n a jc ięż sz e j ludzk.ej n.eaoli. 0 t aroui na oścież poawoi swego te- kaj enaarzj^ w k tuym kończy Gros zabrał marszałek Kamj, oświadczając, że marł Się usus, choć 
Czesc Jej 1 Jiwała! • a tu  )yr. Usterwa sam okazie grać  Qnri  ̂ jaj iyCjft ie  jednak mogą być nie postanawia tego regulamin, te  wnioski o  wydanie posłów są wnoszo-

Pani j ?owiga z Anu. z e i^ K tc n  W «I .ckkc myślnej siostrze*. Grać tez rW nicż „„yjm owane do szkó) od- ne przez rzą-' do Sejmu a plenum przekazuje je dopiero komisy. W tym 
Brensztejnowa urodziła się na L nuoz- jadzie znakomita aktoi .a, jegc asał pow ieJ1£  r j Z„r,’ ję;e (fizycznie i u- v.łątkowym wypadku marszałek zaproponował prezesowi komisji zv ułanie 
tie ziemi w majątku rodzinnym y- fnnka, Orterwina, nasza najmilsza 3 y j ow<j;j. dzieci w wieku lat 6-ciu; natychmiast posiedzenia zc względu na to, te  przytrzywanie tych posłów 

rajcie pod Telszam ; Ojciec jej j  llnianka. Grać będzie p. Irena 2) szkolnictwo powszechne winno w areszcie uznać należy za stan nienormalny, z któreg'. jaknajryc1 cj aa-
w . . ' l -  I  -r P̂; "'̂ re v \ai 7» z tt być 7-ietnie i zorganizowane o na za- leży wyjść. Jeżeli jednak podniesie s.ę choćby jeden głos protestu, mar­

sz. i. Kioż iskie o ... 0  uświęćmy sppiews a tłumnie sacjzje aążenia ao możliwie naiwyż- szalek musiałby się czuć skrrpowanym dotychczasowym zwy”zajem p
ojcz,zns w l86 i-c im , walcząc w partji dziesięciolecia g ty tu K n  pani B je *  gzeg0 słppnia organiz tcyjaego SzkólĄ [amentórnym I wycofałby sprawę, a jutro t. j. we wtorek plenum Sejmu 
Jal onowskiego, matka, sztejnpwej na Pciht. a.a e_ Z dobrym CQ nI3 niezmjernie doniosłe znaczę- przekazałoo^ ją komis).. .
Czernewskich^ te  ̂ »  Zmadzł by^ u^yniaem # sa cu , w Jo sk p n Jy ch  njg z^ łaa_ .  t j !a  * si 3) żc pr igruir ^ seł ja rtn icz  (KI Białor.) w y s ie d z ia ł  co następuje' „Aresztując 
rodem. Dzieciństwo i najwcześniejszą humorach, z dłontm akurainie gorą- . 7    1
młodość spęaziła pani Jadwiga na ctin j 0 d oklaskowi

szkół średnich ogólno kształcących posłów rząd złamał Konstytucję. Ńie widzę jednak ontrzeby, aby przy
- ,    —    , . . winien bvć oparty na nrogramie rozpatrywaniu tej właśnie sprawy łamać jeszcze regulamin. Nie vidzę po-

ws1 wśrnd ziemian.kiej! swojej stery, A podczas gdy my się będziemy 7 . kla30we: s/krły , 0 waz ’chnej; V  i c woau do łakiego pośpiechu, natomiast będę prosić Pana Ministra o -vy-
d zieje  z ?ica‘p '^ °® P ° ^rs ie kto- bawiłj w najlej^ie biednym iiąkoin szkoja srJania ogólno-kstałcąca Ain- jaśnienia/' , ‘ ‘   k ^
potj. i radości D-luniła p. M.cnała przy uj. Sietakowskiego smć się bę- 1>a ,rv v  jat 4, prezcz-m zwazana ma " Przewodniczący pos. Popiel oświadczył na ic „Na porządku dzien- 
Bri.ns i^na znanego i ia..użonego dz(e, że jacyś Aniołowe a..oże oiorą b , z g jmnaz;um 2-lctniem, przygo- nym jest tylko ta jedna spiawa. Jeżel1 poseł Jaremicz podtrzyma sw ójpro- 
badacza przeszłości rodzinnego iju, jch pod swoją opiekę. iowującem mrodzież wyłącznie do test, to posiedzenie nałycnmiast będzie zamknięte a następne bęozie mo-
dziś bibliotekarza irzv urnwersyteckun J .  8Zkóf akadeiłJickich w Q  , sposób> gJ„ 's i .  Jo t  ,t  najwcześniej wc ś odę rauo*‘.
naszym księgozbiorze, oiuz-,zym rrM |  , --- ------ ------------------ aby czas trwania całości wyksziOcenia Ponieważ pos. Jareinica protest swój podtrzymał, przewodnie ^cy
pobycie w re-szachV Przepcha., pp. w s  veciniego wynoaił la t5; 5) że eBzamin zamkną* picieaz.niL'
Srensztejuowic do Wilna w 1910-ym— A re sz t r e d a k tu i  a  S td h lh fc lm a . n J  ’ 1 5  ;
na stałe. Da Bog, na zawsze. - dojrzałości ma być zniesizny, nato-

Żłobek, ukorhane dziecię pan. BhRLIN, 24.1. PAT. Według do- miast mają obowiązywać egzaminy
Jadwigi powstał; z jej śmiałej inicjatywy nitaień prasy, ovły redaktor odpo- wstępne do gimnazjów względnie do 
podczas najostrzejszej Okupacji nie- wif*<l7ialnv n.nP7Pln.»oronroanii fktahlhpJ- ur7plni flWaiiPim>kirh. dostosowane

Now^ akt ter^ru „Hratnady"
 ------------ • ■ ou. ‘ ,viedzralRynacżefftegborgafHJStahlhel- uczelni akademickich, • dostnnw ane w dniu 21 bm we wsi C e w ic e  powiecie Wnejskiem dokonane

ndtekiej. Wszystkojimpreze lostownfe mu H:inz został aresztowany i od- do poziomu właściwej uczelni? 0 ) że roorderstw i ‘ra tle politycznem Obarą ,rdu sta' s.ę Jan Smolik
z 30-ma markami w kieszeni. Lecz stawiony dc więzienia w Sicpen. szkoły zawodowe w.nny przyjmować zop13 0 ^  ^  ___ i ,  ^7 ar73r̂

W dniu 21 bm. we wsi Głowico 
o morderstwo na tle p

ny u u  w ię z ie n ia  w o ic p c łA . a/.ivu4y e a w u u u r r t  ł ' ‘ Ł j r , , v . . .  w rn e r 3  rn h n tf»

łakŻe- I J ° ! “ l eniU « Ł Ś  «Hurtka*a uehv alił zgradzit tego człowieka
^Hramady* na wsi. Zarząd miejscowego

jakiż kwiat nie wj rośnie! Wyrósł i ubiegłym w zv iązku z napaoem obowtązk tzkoln^a, t. j najwcześ- - -  ^  ubiegł iąt“ k wzeS“ iu r tka« A Trzeciak oraz członkowie za 
Żłobek inreniem Maryi Panny, - Kro- morderczym na o. człon.;- orgamza- mej v w.eku lat K  Ib > 13U  źę oą ™ u .8  > NJ  ^  k L ^ pj  na Smolika wAnnaii **
lowej Niebios ocluzczony 28 stycznia cji Koniul* po>. Wagnera. Obetnie żyć-należy do jjrzezN, , lężenia i - Sorawą tą zajęły się władze śledcze, które zdążyły już .aresztować
1917-go roku. aiesztowame Htinza pozostaje & własciw;go stosunku opnji do *zkoł . 9P 4 4 K y

Dziś- jest to instytucjai bod każ- Zwi zku ze śleoztwem w sp aAit zawodpw.yclł mięozy innemi przez ws y t • rozgrorau .Hurtków* wypadek zbrojnę-
aym w.gięaem wzorowa. Wychowuje zbacania słuszności zarzutów jakoby naoanie tym szkołom należytych u- t J«|* 10 P1C s - • ^ » J "

i t  •  J  — 1 —   —  r —. — „ l . x » t  J  .  « r  p f n c l l n l / ł l  r l A  p t I / Ó )  M / V ł *  go terroru.

sprzyjającej łagod­
nej pogodzie wyruszyło w orogę 3-cn 
zawodników; Jaworski ■ Józef, Maia* 
nowski Feliks i Trojanowski Wojciech, 
wszyscy z A. Z. S. Raid obliczony 
jes. na 17 dni po 50  kim. przez Lt- 
dę, Sarny, Równe, Tarnopol. Po dro­
dze organizuje pomoc Związek Strze- 
lecra Narciaize obawiają . się - braku 
śniegu na niekiórych odcinkach na 
Vr ołyniu.

Stan wyjątkowy i wyoory w 
_ Kiajpeazie

BŁRLIN, 24 I. PAT. .Berliner 
Botisen Zeitung* dowiaduje się, że 
rząd Rzeszy zamierza zwrócić się do 
rządu iitewskiego i  żądaniem by z 

, uwag: na zbliżające się w okręgu 
* kłajpedzkim wybory sejmowe, zniesio 
■' no istniejący tam stan wyjątkowy.

Pożyczka włuska w Anglji.

KZ.y 'M. 24 h PAT. Rząd angiel­
ski ..godził 3.ę ‘ zasadniczo na u'oko- 
waniz nowaj pożyczki włoskiej w. wy­
sokości 50.000,000 dolarów na rynku 
londyńskim. Jest to wynik ostamieh 

I rozmów Cnaniberlama z Mussolinim 
i włoskim ministrem' skarbu Vnlpim. 
Wzamian zato, ja -  słychać, Anglja 
domaga s !ę, aoy Włochy zaniechały 
propagandy i polityki na B ałkanach

Rewizja u adwokata Rodziewicza.
P rzed kilku dniami upoważnień, du trgu funkzjunarjusze policj

ż. a,s i o na.
Wyborowa jakość 

niskie ceny. 
Cenniki illustr. na żądanie 
H urtow y SWt ac f  N asion

■Emil Frepp
Kraków.

Lubicz 38 i Sukiennice 15/16. 
Firma istnieje od r 186u.

.i
i

całkiem dobroczynnie Jz itc i wyłącznie Heinz należał do inspiratorów mordu prawnien w stosunku do szkół wyz* I 
do 3 lat wieku —  a świe.nie. Dość dokonanego na Frzbergerze i ftathe- szych; 7) że w ustroju szkolnictwa 
powiedzieć, że matki, którym jaka ro- nau. Wielką roię w tym śledztwie doniosłą rolę winno odegrać l szk o I-  
dzinna kaiastrofa uniemożliwiła zajęcie odegrywa korespondencja Heinza z nictwo zawodowe; 8 ; że wreszcie re-

&  « 0  przyiarl0' ką' a t f a r a f m  z P o M  dokonali rewizji V m ^ k a n in  adwokaia Radz.ewicz./ Aawokal
Nigdzie bą..owi nieszczęsnemu lepiej 2 ^ j e g l  CL-Ć& M d rx a  tią  przy zachowaniu zasady stepnio- Rodziewicz znany jest w.WHnie jako stały ouruńca komunistów. Jak się
nie będzie! ' “ w^go ewolucyjnego przekształcenia dowiadujemy, w stosunki’ do adwokata Rodziewicza istniały poważne

Owóz i wśród 65 obecnych wy- BERLIN, 241. PA 1. W dniu Czi- szkolnictwa istniejącego. poszlaki o ścisłym jego kontakcie z wywrotową działalnością .Hraraady*.

s  S S i, $ 0  riSfew,nik rewiŁii "arazis
. S f j a S r 5 ' " . ^  f e i  « » i » m m f m w  f m w f y i w w w m m w »  y .ż w w w w » w w w i p w m  w m

osoba, a lywa, żc inst.m  ija. Lecz W godzinacb Popchjaniowycn f| hQ^  }  ^ śr6d ni
są i tacy wycbowańcy, którycn do- obrady przerwano odraczając j«  do uczyciel3twał profesorów wv£szycb
s ł o w n i e  ura.cwano od najniecbybłiiei- d n ia ju ’ ze!',zego. Frakcją niemiecko ucz.lhi 0iaz działaczy społe^no-o- 
szej śmierci. Pani Brensztejnowa jed- narodowa, kióra się w ciągu popo- ś#fatowye.Ł 
nakowo wszystkich kocha; ola niej łudnia zoierze i !  narady, rozpatrzy , ,

i~*ie t lko stworzenie Boże iej o- przedłoi.ont‘przez d-raMarxa pytania, Kownccześuie / dalszem pracami
W  kolach parlarirenlarrych o c e n i *  nad p-oieklen, ustawy .. ustroju 

nomocy przybyło Założycielce. Teraz uidoki porozumienia^, rdzo korzystnie, szkol.ncywa M-stwo przystąpiła da 
już tem Pielęgniarki fdchowil, « P W a - Dzis pupołudniu ar Marx przedstawi opracowania; a j zagadnienia upraw- 
lifi owane. f^raz tam .ordynuje" swój program również przedstawicie- men związanych z różnemi świa- 
nrof dr lasmski zawołany pediatra; lom frakcji socjalistycznej. Konferencja cięciwami szkulnemi i dyplomami w 
fam " też i nad dziatwą przyłflł- t  socjalistami będzie miała jednakże służbie państwowej, samorządowej 
kiv/a *iak to mów.a .duszę rotii" charakter czysto formalny. Wszelkie oraz przy wykonywaniu kOLceŁyjr.vch 
Lknwersyiecka “ y sto tk a  p Klyslyna ^  P « « c a ' * l  w kierunku mufli- zawodów, u , projektu ustawy o 
Stawiaska. To też rzecz godna moc- wości nawiązania z socjalistom ro- zk jln.ctwtt za. oi owem c)projektu 
n ju o  podkreślenia sm r.einość w kowania w sprawie utworzenia rządu ustawy o szkumictwie wyższeta 
Żłobku przy ui. Sierakowskiego 4 należy uważać za pozbawione realnej jb m i
bije rekoraowo wszystkie —  bodaj podstawy,
te  na świecit — przytułki tego ro­
dzaju, W j nosi zaledwie 2 proc.

Tyiko, ze juz nieco ciasno rób! 
się w przytułku pani Brensztejnowej 
— a przedewszystkiem koszty jego 
utrzymania rosną, .osną, rosną... O- 
becne minimum tych kosztów wyno­
szące 3.500 zł. r.a miesiąc — całkiem 
już zaczyna nie wystarczać.

Jcdnem słowem, potrzeba pie­
niędzy.

Dobrzy ludzie, zacni ludzie! Miło­
sierni luazie! Z lóic.e Żłobkowi im.
Maryl j u o i ! t U a z o w v  datek.

W  ręce pani Brensztsjnowrj?
Można.. i owszem... Lecz jest sposób

E .  H SG EtilT WILNO, ul. Wielka 1C
W ażne 

dla Puól
Nadeszły najnowsze modele SUKIEN BALOW YCH  i WIZYTO i \ CH

bluzek i swetrów.
CENY DOSTĘPNE. CENT DoSTĘRNŁ.

Podajemy do ogólnej' wiado­
mości, że w sklepie naszym 
Nr 4 przy u' Z a w a In e jN r3 4

sprzedają się
kapusta i ogórki kiszone dobrej jakości.

T  w o ,A G R U M A W A Ł.

Uwagcd

Gustaw FI oleadat • lyi i
FA B R Y K A  SUKNA I W Y R O B Ó W  K A M G A R N O W YC H

w bielsku tśląsk Cieszyński^ rok założenia 1850,

Skład  Fabryczny
na c a z i e m i ę  Wileńską 

Wvtno, przy ui. Wielkiej N r 3 6 , telei 9 4 9 ,
Zawiadamiamy r.aszą Szanowna Kiijentelę. iż na nadchodzący

tezon P M ?n i9 i letni
t .

nasz skład Fabryczny zaopatrzony będzie w bogaty wybór materjałów najlepszych 
gatunków oraz najmodniejszych deseń’ i kolorów według najświeższych wzorów

zagranicznych.

Ceny sicEŚle fabryssne.
L f  i  ^

Rektor Stanisław Pigoń
Na Uniwersytecie Wneńskim za­

czyna się ustalać piękna i o głębo- 
kiem znaczeniu życiowem tradycja. 
Stają kolejno na czele naszej wsze­
chnicy, jako jej Rektorowie mazie, 
których na to stanowisko, lak mnie­
mać wolno, wysuwają nictylko zasłu­
gi naukowe, ale obok i przede- 
wszystkiftrtT walory twórcze życiowo, 
ich ndywidualne ustosunkowanie wo­
bec zasaoniczych, podstawowych za- 
gadn-eń bytu.

Po rektorze Zdziechowskim, któ­
rego imię naukowe znane jest szero- 
ko w Europie, a posiada wobec ży­
cia opiera się na najgłębszych i-ra­
cjonalnych pierwiastkach- reiigti i 
wzniosłej moralności,? Dodnoszącej w 
zwyż, ku nieskończoności —  po rek­
torze Zdziechowskim przywdzieje 
płaszcz gronostajowy, purourowy bi- 
/et i pierścień oraz ujmie berło rek­
torskie prof. Stanisław Pigoń. 1 on, 
jak jego poprzednik, nie jest tylko 
znakomitym uczonym. Już sam fakt, 
ze swoją twórczość naukową poświę­
cił Mick.ewiczowi omal że nie wy­
łącznie—fakt ten przesądził o jego 
postawie auchowej. Zapewne— żaden 
uczony tylko nic zbada M,ckiew cza 
całego: i człowieka i apostoła. Kie 
zbada ten kto .z  mędrca szkiełkiem 
i okiem* poświęci się analizie piam, 
a życia nie ogarnie, zbada historję 
życia, a działań jego nie zrozum; 
spekulacją dotrze do dziejów myśli,

a sercem lotu ducha twórczego n,e 
odczuje.

A ma ten wybór— prof. St. Pigonia 
na Rektora Uniwersytetu Wileńskie­
go—jeszcze inne, lokalne znaczenie. 
Któż jak nie głęboki znawca Mic­
kiewicza, ma przewodzić Uniwersyteto­
wi Mickiewicza, Uniwersytetowi Filo­
matów dążącemu dzisiaj do wskrzesze- 
nia|tej chwały! tej s'ły duchowej, jaka Się 
objawiła na przestrzeni trzech wieków 
jego istnienia raz jeden, przrlotnie i 
krótko, ale z następstwami idącymi 
z pokolenia w pokoienie już io jako 
legenoa, już to jako twórczy bodziec 
życiowy.

I dlatego) właśnie gdyby Rektor 
P goń był wyłącznie przedmiotowym 
badaczem Mickiewicza, a myślał i 
czuł wszechstronnie, był tym uczo­
nym, do którego „wiara mówi sil­
niej" a seret jest otwarte na objęcie 
pełni ducha twórczego Wieszcza—r.ie 
byłby już wyłącznie uczonym, byłby 
myślicielem, me przechodzącym obo­
jętnie mimo zagadnień życia.

Jest dowód me: pośredni,—przez 
badanie Mickiewicza—że Rektor Pi­
goń reprezentuje typ uczonego i 
myśliciela dla którego koło świata 
nie zamyka się w okrągu jego badań 
fachowych, przeciwnie bezpośredni 
dowód w postaci jego prac, doty­
czących podstaw wychowania naro­
dowego, że właśnie obejmuje oki^m 
swego wewnętrznego widzenia świat 
szerszy, niż baaanie naukowe: za­
myśla się nad zagadką bytu człowie­

ka i Polaka.

Fiiozohę j-jgo — Jak każdego my­
ślącego człowieka o oczach otwartych 
na duokolną rzeczywistość — cechuje 
pesymizm, stwierdzający w oiaczają- 
cym nas świecie, w nas samych zło, 
zło moralne, ah jednocześnie jest ta 
filozofja i głęboko opiytirstyczna bo 
w t.zy w postęp moralny ludzkości.

Zastanawiając się w obliczu odro* 
dzouej państwowości polskiej nad za- 
daniami Polaka, pojętemi na tle za­
dań człowieka, stwierdza Rektor Pi- 

guęoi nas w potrzebie pu­
blicznej— wysokoprocentowy analfabe­
tyzm moralny. W takich okolicznoś­
ciach z całą bezwzględnością wyślę-' 
puje prawda słów Mickitwiczac ulep­
szeniu i rozszerzeniu dusz, Ikoniecz- 
nem do ulepszenia praw i rozszetze- 
nia granic.

Rektor Pigoń będąc jednym z tych, 
którzy brali udział w wielkiej womie 
światowej, walcząc na froncie rosyj­
skim, francuskim i włoskim, później 
poiskim -l  wszędzie napotykał, jako 
owoc jsychicznej kuitury powojennej 
— człowieka rozpętanego, oślepłe na 
przejawy poczucia moralnego zdjablo- 
n ; człowieczeństwo. Oojawy , tej de­
generacji, czy rozluźnienia więzć w 
moralno społecznych przejawiały się 
Wc wszystkich warstwach i rta wszel­
kich stopniach kultury; oświata, wy­
kształcenie .obowiązywały* jedynie ro 
do formy— była ona nieco dystyngo- 
wańsza. Bo .jedna jest w istocie swej 
natura ludzka... jednako podległa prze­
mocy zła“. Twierdzi Rektor Pigoń za 
S'anisławem Witkiewiczem, że jeden

jesl człowiek, jednaka natura ludzka, 
która niezależnie od tego, czy kto po­
chodzi z t. zw. »yższe) czy niższej 
sfery, różni się tylko pojęciami, nie 
różm ‘się uczuciami. Wszelki podział 
na lud i inteligencję, na wyższy i niż­
szy „zagon ludzkości“ jest sztuczny 
i opiera > się na farszu. I ta natura 
ludzka, podległa przemocy zła, wy­
maga gruntowej uprawy, bo pomimo 
całego tragizmu moralnego upadku 
współczesnej rzeczywistości, zło nie 
jest nieprzezwyciężalne, można je w 
sobie zdusić Obok tej dzikość rno- 
rainej jest w nas zakątek ja k ie jś  mo­
cy władczej —  streszczam w J ?  szym 
ciągu myśl Rektora—mocy, co zdo'.-a 
przeciwdziałać zlu, jest w nas zaródź 
jasnego człowieczeństwa, ‘est w każ­
dym jakaś Boża jskra. Raz rozdmu­
chana już nie gaśnie i nadaje duszy 
kierunek wzrostu, pęd tęsknoty ku 
wyżynom i szczytom — jest czvnną
reiigijuosc.ą.

Obudzenie życia ducha i wzmoc­
nienie uprawy wewnętrznej, aajs wie­
dzę karnego władaniu sobą i rozwią­
zuje tajemnicę owocnego życia Od­
rodzenie na typ wyższy człowieka 
prowadzi jedynie do celu, br> „za­
prawdę, kto się nie odrodzi z Ducha 
świętego — nie wnijazie do Króle­
stwa Bożego11,

Wbrew cała] orgji nihilizmu mo­
ralnego świata powojennego, wbrew 
carej podłości, rdzeń oolskości jest 
nienadgryziony. ,Z  iścizny tej — 
wierzy Rektor Pigoń —  odrodzi się 
naród mój, powstanie kiedyś i wznie­

sie się -la wyżyny niebywałe, by—jar 
głosi głucha wiara ojców — czynić 
wysokość między narodowościami. 
A powsianie —  przez trud odnowy 
moralne . Bo jedna jest tylko droga 
ao  , wielkości — konkluduje < Rektor 
Pigou — p'zez prawość, jedna jest 
wogóle wielkość, dla jednostki jak 
i narodu -  wcielony v, ! życie cud 
prawa tr oralnego, żywego w nas od­
wiecznie*.

A orzechocząc od tej moralności, 
rzecb; się chciało, twórczej, ogólno­
ludzkiej do zadań powstałych przed 
narodem w obliczu własnej państwo­
wości odrodzonej, szuka Pigoń - mo­
żności ułożenia działań ludzkich w 
Polsce w twardych obramieniach r a ­
jd o w e j przydatności, Przedewszyst- 
kiem brak nam łączącej więźby na­
rodowej, istnieje wyraźny podział na 
zbiorowość oar.sk ą i chłopską — 
i to rozdwojenie wywołało t. zw 
snrawę ludową, wlokącą się bez za­
łatwienia wiek cały. Ku'turę wsi pol­
skiej nie podniesie się wyłącznie przez 
czynnik społeczny i gospodarczy, 
obok rozwinąć i zaspokoić należy 
bezinteresowny głód wieozy ducho­
wej, pobudzić zmysł moralny. I opie­
rając się na założeniu równości dusz 
ludzi, równości człowieka z człowie­
kiem widzi przy izłuść narodu w pod­
niesieniu kultury duchowej i moralnej 
społeczeństwa caiego.

W dziedzinie twórczości, mając 
wzór Mickiewicza przed cezami, hoł­
duje RcDor Pigoń takiej tęsknocie 
artystycznej, która przeradza . się w

tęsknotę twórczą, przybliża epokę 
doskonaioś^i. Mickiewicz rzucił poe 
zję, bo stanął dc pracy, która uczy­
niła życie jego najcudowniejszym pi 
femalem dla Boga. Prawdziwa tw 
czość ponadto ogarnia całość zjaw., 
życia otaz łączy z sobą odpowiedzial­
ność za to życie. O ipowiedzialność 
włastia za życie -współczesne — to 
zadanie każdego .z nas. ł dlategc 
granicami ojczyzny są ludzkie dusze

Oio w\znanie wiary, opartej na 
głęboko pomyślanym i odczutym 
ideale moralnym — wyznciie, szero­
kością i głębokością idei prowadzące 
do tajników irracjonalnych, religijnych 
istnienia człowieka, stworzonegc na 
obraz i podobieństwo Boga.

Na tle tego głęboko chrześcijań­
skiego wyznania wizry Rektora Pi­
gonia, _ wiary owianej wzniosłością i 
polotem wiary czynnej, zaba*wionej 
ideą mesjamzmu polskiego— wystąpią 
wyraziście jsgo zaiuteresowauia nau­
kowe.

Buda Mickicwicsa i twórców po- 
zosiającycn w kręgu jt-go promienio­
wania. Prawda słów Krasińskiego,
że «my wszyscy z niego*, z Mickie­
wicza, nie ‘zasłania rektorowi Pigo­
niowi granic, w których obok Mickie­
wicza znalazło się niewielu, jak S ło ­
wacki, Tcwiański, Oorczyńsk.. Im
więc, po Mickiewiczu, poświęca swe 
zainteresowania, wykreślając ’ linje 
swojej ciekawości badawczej w kie­
runku twórczości, której tęsknota
przemienia słowo w -czyn, stwarza 
poemat życia.

.
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\Lł c n r a w i p  n r v t * h t l d u W V  k0  urz«dy się pusiłkuią, aczkolwiek wania scałeniowego gruntów poszczę- f 0** 
V » j  t ? w *C  p i A c  J  w praktyce okazały sprawność i su- gólnych wsi na terenie województwa 4 P r-
elektrowni wileńskiej. tnienność. 1

Kiedy wreszcie zaopinjowane po-
W  styczniowym numerze „Prze 

giądu Elektrotechnicznego^ znajduje- nowo odleżeć pewien

Wileńskiego,
, Porządek dzienny drugiego o'nia 

danie wraca do urzędu musi tutaj na posiedzenia będzie podany w nume-

my m. in. artykuł inź, J  Rogowsuie- rent obarczony pracą wj gotuje wnio 
-i poświęcony sprawie przebudowy sek, przeprowadzi przez wszelkie księ- 
'• drów * miejskiej. . '—  gi i wyekspedjuje go do ostatecznej

czas aż refe-_ rze następnym.

GIEŁDA WAKSKAWSKA

Zdaniem autora:
...budowa prowadzo ia obecnie m ogła.

decyzji do izby skatbowej. 
turalnie również nie czeica się z ot-

być rozpoczęta o tok wczei.u e l t. j. od wartemi rękoma n; 
cnwili stabilizacji waluty. Miasto i Zarząd n ia , które musi Oi 
elektrowni postanowili w inny sposób rato- dż ostatecznie ' zała 
wać elektrownię, idącej szybkiemi krokami . , ' rhnw P„ 0
ku ruinie, a nuanow.cio, przez budowę no- '  u SK aroow ego. 
wy( h gmachów, stawianie nowych eiektro-

ległej pracy na jedną sieć. W tym wypad- w u u n
k -  akby zupełnie nie urzewidywjno, że h l '  wdrożyły kroki w Min. 
y m id .y  t maszyny bęuą w przya/łosci bez wu "  v -V

A w międzyczasie, zaległości pą­
kowe ściągają się drogą egzekucji. 
W ooec powyższego zrzeszenia 

drożyły kro
kierunku przelania części

24 stycznia 3057 *
D e«iaty i w a Ju tr

ira.'iv.' S p .s Kn,łŁO
. foiafy 8,96 ■ 8.98 8,y4
Beigji. i2*.85 125.1G 124 ,54
Hciaacjis 359 6U 3OU.70 35890
T.ondyu 43.68 43,72 43 57
Newy- /orc 8«8 9.— 8,96 '
Paryż 35,67 36,76 35,39
Praga 26.56 26 72 26,60
Sswajcarja 1 /3,39 173G2 172,96

Stokhojin 540,25 240,80 i3 „ 6 S
Wiedeń 126.95 127 2-1 12f 6J
Włochy 39,— 39,10 38,90

P sp ie rr  F ro ceu to w e.
8 proc. pożyczka kon * . 97 00 —
jPcżyCzkt dolarowa 79.5C 79,25 > -  ■
Pożyczka kolejowe 92,50 - 1 —

pożyci, konw. 47,— 47,35
proc. nsty z«si 

ziemskie złetowe 39,75 *0,25
i  proc waisz. złotowc 49,15 - 49,20 
8 proc, warsz. 6 2 — ’ —. ’*fi

G.EŁDA WILEŃSKA.
Wilno, ania 24 stycznia i92? r.

. B anknoty.
Dolary St. /jedn. 8,96 

Z ło to .
Kuble 4 ,7 0  —  4,75

C zeki i w p łaty . 
b°din 213w< — 2.13 '
Paryż 0,358

L isty  zastaw ne.
Wił. E. Z zł. 10C żąd.33 —p łac.31.7

K a t h S t r o r a  K c l e j o w a .

8,94

WTOREK

2 5
N. św. Fawra 

Jutro 
Polikarpa B

Wach, *t. o £ . 7 m ,27. 

iłach. #i» o g. 16 ra. 9.

iżytku Wobec budowy nowych pou„CHi- s k a ib u  W
c z jc h  elektrowni miejskich w Wilnie rozpę- k o m p eten c ji izb  sk arb o w y ch  n a  urzę- 
łaia się istna orgja buuowy na pręace ele- a y  sk a rb o w e  O tyle, ab y  n acze ln icy  
ktrow ni prywatnych, kto.e przyjmowano . .  u wtaw tlien,i dO w strzym yw ania 
przez miasto z otwarteml ramionami. Ten j  < .  ̂ _ j
właśnie niefortunny środek był outatni.n cio- egz.okuęjj a*, d o  C żaSJ załatw i ,ia od* 
s e ^  dla elektrowni cenirainej, tw o.ząc- z n o ś n e g o  p o d an ia  p rzez  izbę skar- 
wiej jednostkę, p-a«rie że niezdatną do u- bow ą.
ż y t.u . Wobec niezadowolenia ludności przy- _ _  . .  t n n ł v -
siąpiono wreszcie ao realizowania projektu (**- SCrzytClnO SCI z pozy
przejścia z prądu Białego na zmienny. W CZeiL z fłu e z p i^ C Z O n y c h  118, f l ic r u *  
tym cem zaproszona dwóch wybitnych c b u m O Ś C ia c łl, Z k tó ry ch  g łó w n y  d o - 
przedstaw idili świata .tchniczrego. w* oso- r h ó d  p o ch o d z ił Z k o m o rn e g o , p o d le- 
bach p. profesora ■ n. mzvnie- . & >: r
za bzapiry, crlem 
w ej opinj' Rzeczoznawcy 
rodzaj i wysokość nepięc. . _
Cnie, p .0 .ekt na pierwszy okres rozbudo- s ty cz n ja  J 9 2 8  ri D łu g i h ip o te cz n e , C.śa.ęn.t

wy "óbtcn/rczw ^pizem ysłu jest bardzo ż a b fiz p iicz -in , na  in n y ch  • n ieru ch o * sre nle
niski w porównanin z oKresem ptzeawojen- m o śc ia c h , płatilfc s ą  n a  p o d staw ie  w y- Temperatura 1 __
sym , a Jm g ie j zaś strony Wilno wogóle j £j  cytowanej UStawy o d  a n  1 Siycz- śrtdnia J 
nie było rogdy miastem wyoitnie przemy j i 027  r< - 0 p a d »  do- \
słowem.-Dla ttego 4e elektrtiwtóa wPentKa- U  T e t .K rtłl« S « , śro d ę  be w mm 1 .^ a k
iakrat. przeważne dotychczas cSwietlemo i w  le c n n iK O w  tę Dę mm, j
wy, taki sam charakter będzie posiadała dnia 2 6  b . m* O godz. W W lecz. UTOZ- . 'i
przez czas dłuższy i w przyszłości. malcona niespodziankami zabawa to- przeważają*. ' I

sj? : t w3  ; ± L ™ r „ r r * Ł Z  w arzy sk a  dia cz ło n k ó w  Si-n iu  i w p .o -  u  w u" g u  p^tpoch.nnmo.

M R O M I K A

I

Minimum

MIEJSKA wyjazdu do

TiiPSzkań. Cały ciężar kosztów iycn .̂.onow . .
spada na odbiorców. Wysokość tych kosz- waaZC y> , g  e .
tów, po-iimo za&.o.owani sptat na aty —  (o )  P o s i e d z e n i e  O k r ę g o w e j  Sia‘ y WW0SI 
wywołała ^gó.ne niezadowr lecie i wiele K o m i s j i  Z i e m s k i e j  W  W iik l ie :  W
n l t  J ^ 2C ‘ 2J  Sl /cztiia oaoęiią się p o s ^
ie  prasa miejscowa nie zawsze idzie na d zen ia  Okręgowej Kornisji Ziemskiej Ł i
i-ęzę miastu w celi? wynalezienia więcej w Wilnie. Porządek dzienny pierwsze
bezbolesnego Opo=oou uregulow >nia tej g 0  d n ja posiedzenia zawiera, m. in.
spya^y, a niezadowolenis. fp. wodo.va.- -ą sprawy następujące: - -  godz. 8*ej wiecz.
,atiA do wala >sobistych lub partyjnych, - D Sprawy zc skarg odwoławczych Wagi.tiacie posiedzenie R aJy  Miej- w j, ^  ga,xiyiTi okresie 1926 r  6569)
Wywnarue tecnniczne jen dourc, jednak or- a) Witolda Kucewtoza na orzeczenie skiej. 5 (pbhJithą, że

przesycony z
stę ka?e| w powłoce ołowianej.' "  '  ’ w fl.z t ur.iK,.i. uwid.................... - ......... -  ■  ..... ...

Wobec ukonc:e..ia pierv,sz^go staajwn szczenią- na rzecz Józefa Januszów- »* w aH>«w.Ł P,« u .Caic- meaoslatku, nie mogąc znaieść za-
rozoudowy, r.ale^atooy się zastanowić, czy skifgo z tytułu długoletniej dzierżawy nia nieKtorycd kredytów z Jednycn trudnienia Urząd em »racv nv arza- -  
wsza tozbadowa fetektro*ni w&eńsKiej n» grunców ze składu rna,ątkd Ołona, §§ ów 1 budżetu 1926 r. do innych. , j, b :  obarczeni małetni narofioweg °

tem samem miejocu j.s r  celowa? Z artyju- £ _  u   . - „ J  o .Yr«;«=«u c n r ^ ; .  U-ZiL.aoy fo m .cy , ODafCzeni m a tt .n i n iń w n o n

V7 dniu wczorajszym 23 b. m. rowy Nr. uz.
, na szlaku Kolejowym jWilno-Warsza- Zderzenie oytu tak silne,, iż 5
. wa o godz.' 5,40 rany miała miejsce wagonów pudągu towarowego zo- 
katasirofa kolejowa. '  stały zoruzgotane. ’ ‘ •

Idąc z niezwykłą szybkością paro- Maszynista ocalał, wyskakując z
wóz Nr. 776 na siacji Oikizniki, pędzącej lokomotywy. . Władze jkole- 
wsKUtełi - źle nastawionej zwromicy jowe natychmiast po wypadku wdro- 
wpadł ot tor zapasowy na który żyły szczegółowe dochodzenie 
przed chwilą ustawiono pociąg towa-.

i
Olbrzymia kradzież ^  ^warsztatach kolejowych w

‘Nowej-Wiiejce.
W di ilu 23 b. m. ookonano Kra- o tem znać władzom przełożonym 

dzieży w warsziatach kolejowych w Ustaion.o, że kłoczyńcy skradli w
Nowej-Wilejce.; “większej ilości stopy ołowiu, cyny i

Nieznani sprawcy w godzinach i t. zw. „kompozycji”. Wartość skra- 
wieczornych przepiłował: ‘ zamki dzionych metali przekracza kilka ty-
przedostając się Go wnętrza warszta- sięcy złotych.
tów. Na miejsce kradzieży wyaeiegowa-
-  W parę godzin no wypadKU sruż- no policję i władze śleacze. 
ba kolejowa zauważyła kradzież dając

. - ł - t . .

Ktu dzisiaj powiLien zgłosić się ao komisji prze-
t meldunkowych,

l»o i icum isarjatu, właściciele mb rząd- D o III  K om isariatu  uh: Troska Nr 15,
PR A C A  1 O P IE K A  S P O Ł E C Z N A  cy domow przy Ul Węglowa 16, KijswsjCŁ 17, 19 Z walna Nr 1C 2A 21.

5 ^czyli Słowackiego 26), Barkowa 1 (wyli b o  IV K om isariatu  ul.: Kalwa-yjska
(X J P ia n  b e z p ł a t n e g o  r o z -  Wakowa21 Eankowa 2 (czyli Maaow*^53), Nr 124, i46, 130, 134, i.3n, 142, 1*4, 162, 

d a w n i c t w a  m ą K i b e z r o b o t n y m  Mainwa 17 19. 25. 117, 119.
Osobv bez ró ż n icv  n a ro d o w o ści U- ^ K om isariatu , ul*. Tyzeniiauzow Do V KomisaT^atu, ul. Rzeczna 2, 4,
r , “ L .  Y j, - , 5 3  SK3 Nr 3, 7, 23 i p .a e s j.: Kako„ikMgo, Po- 6, 8, lw, 11. Znkretjw , 26, 2o a, 30. 32, 34
prawnione do Utrzymania mąki- W (arow a, Cbr^Simu^a, Cuzikowa, Lopajto, l^-a, 3ó, 38 40 44, 4t-a i folwark ZaKret.

Wi.icentegs Ni 20 i po- Za kręto wy /auł. cały iewa strons, Bnózka 
Łukowaklej", Kulewirza, cała za wrjątk ?m 1, Z.

Markiewicza, Onosz- D V I K om iscrjatu., ul.: Krzywe Kc-
porządku następującym: ' ,0 1 ' l * 1D0WŁ ło  17 .25 . Leomszki 4, 8 -1 3 . 21, 3C. (t)

25 stycznia osoby, którycn naz e — — i  ■■■ 
wiaka zaczynają s ę na terę A, 26-go wspierających, .są  nimi: pp, Cyto- nowszą komtdję satyrycznąM Ujałkowb/ie- 
?2 ’ ^  Yd- V’ na D, 29 aa Ę —F, MCZj Siekierzyriski i Jodko oraz Wł. ‘ Aiuat.oS».
30 na G, 1 1 3 lutego na H. 4 n a lt j,  H^tou-nia /  C hom ów *1 a H r P . Spodziewać się naic/y, «  ustłowama
5  j 7  na  k  8 m  I  ?  Q i 10  n -  M  • , , - - j ł n  V  - -  , a: j  kit-owuiclwa, uoy reperiuar Teatru Poiskie-
i i „ a M 1-  "  o  1 h ,  p , -  n j r  -alskl 1 d-r Rodziewicz. Jako icanay- gc był w w i# n e j-a ę ś d  pciski, anajdą 3d-
i ,  u.i in, u  ja  kj t j> na r ,  j  j i w  t( datów do zaiządu wybrano pp Łuka- dźwięk u publiczności. .
16 i 17 na S, 18 na T U, 19 na W, gzewiczową i Wasilewskiego ? «Albatro*» posiada humor szczerze poi-
11 na Z—Z W vbor’ ’ wviai w s k ? n v r h  nsóh ?ki> s,odow'3ko -aS komedjl tak nam biissm

I  i WSKazarsy‘ n OSOb i znanr ;Ł-k o iie d ja  ta, bez wątpienia, jak 
i  ręk o jm ię , ze  łosy^ S '_ jw arzy szem a aiegdyś .D zieje sai n r . — K. WroczyftBkin-50C Tendencu barometryem- Osouor.., które nie zgłoszą się W daj£ł lc , UJllJię, łUsy S50Warzyszenia

aśjrtenia. wyznaczonych dla nich dniach m^ka spoczęły w rękach osob gorąco od- e?, ciescyć i .ę będzie uuźem powodzejnent,
—  wydana bit będzie. danych sprawie. . * *Jalkow ;kf bowiem lubuje cię w tematach

— (t) Ograniczenie w  spraw ie Specjalne uznanie należy się ń '  , ’ ■ , .
A rgentyny. W ooec Zofjj Chełchowskićj niestrudzone! se- na tyczenie wiem jywaicó^teatraTnrcłff°

(x) P o s ie d z e n ie  R ad v  M iel- rucn ■nigiacyjny do Aige.i- ^retarce stowarzyszenia, która jedno- niunikuje, iż odiąd p.emjery w '•‘eacrze Poi-
&k!e] We czwartek dn 27 b .r. o / '  v"i,f‘J S a■ al od Głuższegc czasu cze#aie roziehła w mieszkaniu swojem ski® M ł  ęrywane w poniedzidL1-. -eper-

-, «aneK. an. t f  o  m o (w i_szyra półroczu 1925 r, wv echa- iocuir j . a s .Krear>atii ' <?towarzv- <uarJyg?dmowy ma będzi. ednoliiy, t. j.
oaoęazie Się W %  do tJg ,fE a| u  z Potski h i b  osóu, 5 “U Sł0WarZV y e  M * e .g^na.jddrta szluka tydzień t  rzę-
»mp PaHv Mipt- & * . ------ szenia.  ̂ dL% a będzie możliwie urozmaicony, a więc

—  (t, W alne z e o ra n le  iZledtlO - w Czwa tM  najbhżwy granj- oędde <Pro-
Dosi»n7u*liu te in  rnznatrzorie ryneK pracy jest lam r o ,,VLsici r W uhi o h  boszcz wśród togaczy», w nątek zaś senP Siedzeaia K n rozpatrzone przesyco0y z powodu napływu imi- , g,ą sacy.*ay *°CLiąg—vndmo«, pierwsza premje-

przecirriiocie uwła- uędą następujące sprawy: m antów iw id u  z nich noźo^taie w nicdzie,« w salr K^engla odbyło się ra poniedziałkowa będzie atujr-kanslc; kro-
1. Wu.osek w sptawie przeniesie- . ed ctatku io Ttołrar 7r' ść 7 . walnfc t-ebrarue cUonków wi.enskie- tochwila .Potęga reklamy.,

niedzielę w saif łCrengla odbyło 
walne zebranie człotików witeń

trudnienia, Urząd emigracyjny zarzą 8°  oddz,ału Ro^iskiego zjednocienia -■ K oncorf sym foLiCzny Jak  się do-
windujemy —  na -tajbliżsryir. p< ran ku i  w

i 7 7 .i«r - - mó • , * ^ * 1  g™- Rudziskiej; b )  Jana Trofimcwicza 2  Wniosek w sprawie przeniesienia • ik^^iffcLd^w^izóie csćTbv OłióWnyni s tematem ob n d  by y dziel/ 30 bm.k wystąp ecTkiejua
oudowi daiszTma^vć ^Sw«d»nf lattiu na orzeczenie kom^ji uwłaszczenio- n.ektórycl Kredytów z ,ednych §§-ów : ' czaione d c e kisi Dm-y d’Jegaiów n - ogolropoi&ki S>mtonicz„a Pói hiaiMnitago . Mas-
S m S , ę f W| « ^ | p o w  S łiec.aii skiego, w przed- budżetu ł-go  kwartału W 3  Jo  ó ^ aDi ^  odb^ ie 8,ę W *  ™
z zai.ęgse m do granic wnktf| wuna naie n?jocie uwłaszczenia na rzecz spad- innych. 3 . Wniosek w  sprawie uzu- c z ^ń „ a„ al ^  yd_ U2 skaB ia  dniu 2  lukgo r o .  Roiskłtr w  bob jfa  n a iw iż / r ż ^ h

kobiw'**óv Wiad. Łysienko gruotów pełnienia etatów stanowisk służbo- ^ szponów  etrn ! *  wyniku wyoorów ooiani zostai r .cj P/ ódbędzie 8% w Teatrze Polskim
ć, Godziszki, gm. Daugieiiskiei. wycn w istniejącym statucie organi- nv, h , n Arffpntvnv *o ilr n ^moira Prezeska low rosyjs^.ego p. M. konctr popoiuduiowy £  udtHałtMi 13-tc let-
2} sprawy zatwierdzenia projektów zacyjnym. i .  Sprawa umowy na J .j-  /  wvka -l r 3 siadaniem ;umv co bielewjka» oraz op. Rachiin, Rum-an- mej utateutowaaej p.umi8tki-Hatiny Ktnua-

ck ielin y , g in . W id zk ie j, p o w . B rasław  Sp raw a p o d atk ó w  o d  lo  n yra j w iaro g o d n y ra  d o w o d em , i e  t , . ym  to ku  o b ia d  o m aw ian o  Marji Bloch — uczenicy a . Kontorowicza,
sk ie g o ; b) w si Ź e ła n isz k i, g m . D a u - k a ll, d o ch o d o w e g o  i od  sp o ż y c ia  i k l ew n i  j u b  zn a jo m i osied li w A rg en - g ,o ś n ą  JUŻ w P o ls c e  s P raw « Posła w  programie: Beethoven. Szumtnn.

KRONIKA M IE JSC O W A . g^isK.ej, pow. Święć,ańskiego, zużycia na nowy okres podatkowy. t ri5ef za,;ewniaj2; * » , » * , ------------------------ —
} ------- 3) sprawy zatwierdzenia i  Kładu 0- ’ Referat w sprawie podniesienia ^ ani’e dJ  chwj,,1

— (o) O  u p raw n ien ie  u rzę- dobrowolnego likwidacji serwitutu opłat kancelaryjnych. 7. Wniosek w

elekirc.wai„ od kolei i od aowozu węgła
>stawa 

dla eiek-opatu jeanobonnemi turmaokamt 
irowiit o więKszej mocy będzie 
sztowna, wobu, czego jzrosnie 
2 kWh. (—)

wiec: próg rani Nr 5, w Któiym wystąp1 u-
Ż vdnw ski flmcryk&Aski sowiecKiej i

ddw skarbow ych. Ustawa przewl- pastwiskowego, obciążającego majątki: spranie zwiększania oD.ai jro m itaź  D om ocy(< nie udzieli :zdatielstwo
duje, iż w wyoaakach niemożności a) Nowosiołki, oow Oszmiańskiego, wych i rynkowych. 8. Komunikat w n0ltl0rw  *vd n m  w ileńsifin i Pr7» ■ Uchwalono zwrócić się do posła łub.e.tiec iawy u a tea t znany prósen-
p ła cen ia  p o d atk ó w , m o ż e  M in ister- w ła sn o ść  Jad w ig i H u tten  -  C z a p sk ie ,1 sp raw ie d o d atk u  10 -c io  p ro c . d o ^ u p o - S ” e ? A 4 r y S s " f f i  I t f » '  ™  łtg o  aeijpola «Kakadu> w wykonaniu no-
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:  śroaę 2ó bm. w lokalu klnbt’ tót prac. 
a to  wskutek (Mic!aev..’cza 15) o g. L ej wiecz. odbędzie —  D zisie jszy  p rog iau i rad jow y. 
na pomoc tą s 't odc*yt p. Alfreaa Enrtrana n. t. *La i5.0U—15.25. Komunikaty: gospodarczy i me-

■ k ..4 «.ain,‘l-A nAFia lo Daw<i«i*A -  * 7— A------- l - - t « ------

4’c c g o  ^ułOACH.e p t ir i i i t : ,— p -  m i . v» 5*.iCj t n a  rzecz WSI nasiuny; u/iatu r o u a i u  iN tyw ic^iegL. D ienjp ,zy d ja UD
datki, względnie zaitg,ości odpisać, c) B e lm n t, pow. Brasławskiego, wła- 10- Pro,ekt i egulaminu obrau Rady dnń ! i >>l m BCina
Poaanie należy wnieść do urzędu snuść Elżbiety Broel - Platerowej, na Miejskiej m. Wilna, U< Pro,ekt regu- 3 ^ CzeroL j a Vie sum
skarbowego, którj winien wysłać rzec wsi Wiązki. laminu czynności radzieckich komisji D r z e z , ‘  ,  " '  difficuite' budgetaire b o h s  a  Rcgence et te teorologiczny
swego kontrolera dla zbadania za- 4 ) sprawy wdrożtnia postępowania P> sygotow^wczych Rady Miejskiej m  H a r  t o i i h  lu d n o ści *vrfnw<sk,pi systetI! ' ' . d “v1- ’ i5 .3 0 - ió .6 5 . Stacja nieczynna
podartych przez rtdeo.a faktóv . oo litoida j i £  , & « ,  Wiioa 12 Sprawa f a le n ia  godai. ia p " oukaf  f  ,eg“  p S w id u T on a.er '1 f f l Ł ł S K W  bani,, p r o ,™ , o
tytpuj?cyci. jego niezdolność płatni- witułowtgo, obciąża,ącegj majątki: handlu dła .ta.n tenzynowych. >3 na^ a_ - - odnosz/nie u..ięczr_mrn. i k ążek «  śro- i :  15 - 18.4U. Koncert popowaniowy.
CZą. Urzędy skarbowe badają Stan a) Kiewica, po a Gs/triiańskiego, Wła- Wniosek W sprawie asygnowania W O IS K O W  A między 7--? wiecz. i nie zatrzymywanie Wykonawcy: orkiestra P. R prol jan Dwo-
^Łtenta albo Drzez swoich lustrato- sność JsnitEy-Zofji Umiastowskiej-Mi- kreaytu na nabycie raujoaparatu dla c  , . i  takowych diuże, nad _wa tygodne. rako-rski (dyrekcja), Waleri; i.obos»-Mar
rów, albo przez Magistrat, aibo wresz- lewskiej, na rzec z wsi Jakobiszki; o) kinematografu miejskiego 14, Spra- “T 0  F s> p o b o ro w y  1 9 0 6  »• -  Zw,,zet o f i d e r t ^ ^ ^ y l W h i  jmwsk?cf Kazimierz Szerszyński (śP,e^ k
cie za pomocą policji państwowej, Poleś, Sow,Ś'a ęciańskieg.). /łasno.ć wa rozrad,u„ki za lokal szkolny W  oKres,e od 4 lme8° ^  w P ^ ą f i j o  ^ d o m o S a o swyca ^  Częs6 1. a) buppe: ^U-ertura do ooere-

do dyspozycji odpowiednia ilość u- rzecz wsi Wielkie Sioło, 
i7ęoników. Magistrat bezwzględnie 5) sprawa rozszerzenia 
dia tych celów się nie na aa je, gdyż sca'eniowego 
podania tam skierowane grzęzną i są gm 
nie ao wyaobycia. Policją nader tzad-

sekretarzu Magistratu, ElżOiety Jachi- poborowi
« h ,7o„i mowiczower a  ?wił>k S7Pni.a pmpnrlu. 1 V*J

. -  Szers-yński (śpiew).
w  niejszem podaje dc wiaoon.uś:.i swycu Część I. a) Suppe Uwertur do ooare-

c/łonkf w, iż ęo‘ piątki c  godzinie 18 w sali tki <Ist.oeIla», b) a n S ts u s s : Walc « lele-
w-rkona srkiei tra. 2 . a) Stole: 

b} Kn-pińsk.. «W rćo’ lfci», 
Dobosi-Markowska. 3. a)

serwy- Gastaidon: Pieśń, b) 3ło:z: Ana ope.ciki
O d z n a c z e n i e  u f i c e r d w  ‘ — Z a n .ą d W il. K o la  Tow . Szk . Sred- <Madi>, odśptewr p K. iserszyńsk.. 4. a)

“  podaje niniejszem do wiadomością że we Otto Momitz <DźwieKi radjai — marsz, b j

biście udekorował ,sr;brnym  k.zy- Wyg{0Sl referat o «Przyc/ynach niedosta- 
żem“ naslępujących oficerów K .O .P‘U: tecznych pustąpów w przedmiotach mate-
kpr. Strufyńskieeo, kpt. Borkowskie- matyczno-p.zy.odniczych», . « rt V VY/ O t an zł i łl .n  /l /-n Tt. i
og, por. Czekalskiego i por. Boro- Ws,ęp dla lodziców i opiekunów 

cej się młodzieży — wolny.
uczą

!

Przyjmując twierdzenie Miel ę w - postawie życiowej, unaoczniają naro- jących autografów uoety i skory go
cza, te  literatur nasza wyrosła z cz .ry  neroizmu w Panu Tadebszu-. JWanie szer^ u  nłędów powstałych w 0
miłość: ojczyzny i że dogmat Jatrjo- Wy rwałe oaslama F.gon przrd nami jegłJ dzkfacńh z lekKomyriności, nie- weg°'
iyżmu o st źiodłerr całego życia du;  Mickiewicza nowego, M i.k iw ic z a -  rzetelności i i S & ję t n c ś c i  wydaw-

-"howtrgp Poiski, chce Rektor Pigcn męarca, botąd nieuznauego pcw- <dw R M ckirWi źa
CKiewicza uczynić r Środkiem wy- szechnie. Proypaazi nas po wy- O jc k  m k,-w‘c a Pada Pigoń — P o s ie d z e n ie  ,T -w a L e k a r ' — B a ł k o a tju m o w y  z e  w spól- 

nowania narodu. Z Ir->mr.ra w wy- znaniach wiesz za o • nawrotnych Towiańskir^o. a u aorobkit n-'ieco j-s t  sk iego . Dnia 26 styrżnia b. r. o u d zia łem  R ed u ty  n a  o b o zy  lecn ie
starej Grecji uczyło się trudach bojowania wytężonego ,o  powiązanie historocofj “  ' " "  ‘ ' '

Z E BR A N IA  1 O D C Z Y T Y . ; R Ć Ż N E

18.40—19.00 R o z m a i t o ś c i ,
19,00—19.2* Odczyt p. t «Francji_ a 

Polska*, wygł. prof. Honryk Mościcki, (dziać 
<Historja Polski*).

19.30—19.45. Komunikat rotniczy. 
19,45—20 10. Odczyt p t. .Bazary Ka-

itu*. wygł. p. Rerdynana Goetel, (dzid <Po- 
dróze i p rz; gody*).

20.10—20.30. Przerwa, (j. rawdopodobitie 
komunikaty .

20.30—22.00. Konce-t v,,eczo"T ;kame 
Ad^la Comte-Wiigockachowcjiiu starej Grecji uczyło się uuoach bejowania wytężonego ,o  p^wiąrauie^Wstorouófji' lowiansid e«o godzT 20-ej odbędzie zwyczajne d la  h a rce rz y  odbęizie się unia !-g o  r^ny). Wykonawcy AdeU Co

dziecko: orzeszłości narodowej, języ- osar.zcme w Uuszy człow.eczLj tronu wyrt słej ze śtfiad om ści ciążenia du- posiedzeąk T-wa N mk Lekśr§k?ego 1927 p .  pod protektoratem (Sp,ê Ó  JL ? S n h e -
n, Z Mn&kiewiozfe tego sa- dla B ;g *  . Tu jest duskonalośc ou- cha ludzkiego ku złu i wiary w bez- w lokalu własnym. (Zamkowa 24). W . P. wojewody Władysława Raęzkit- gra prof. Zofja Rabcewicz owa. ź. a) Cńo-

mego uczyć się może dziecko poi- chowej natury—w osadzeniu w auszy jjośrednią ‘nccrencje Boea z rucnem Porządek dzienny- 1 Dr. Józef Ku wicza ’ P- J adwigi Raczkiewiczowej |ia: Picsńbj itewskj, b) Moniuszko Słcwi-
sk,e- czluwieęzt, rtw,go tronu dia Boga. . e u r o ^ R f f i?  « „  w ,io -  f^arąKi. -  Puka, yhorych, f  oddzia- »  „“ nrf

c c/a.
Melcet: Nocturn 
'  preludia op. . 

.Nt- 2-o d e g ra
Szymanów*

„ , i t  • v ■ “  , * . . ,  r  ----------  ,  . '  *»U*ł*lV. m i w u i u u a u  w y s u i d l l -  sr .w —y  —  w . *-». - ' ł  * W -  CA.Ł. lyuijonim n, \jf n .  m c io c i :  SlOStry W -
5C1 cz3, a w tvc"  które mamy od Dłę- skiego. kaz przyrządu własnego oomysłu dla T E a TR I MUZYKA. telberg: Na wybrzeżu, d) L. Różycki- fp /'

 ' " "  -  — 1 ’ ■ .4 - ta, j  Opitfiski: Preluajum — odśmewa a
i„*   Reduta na P oh u lan ce «B aron  Adela Comte-łtol/ocka.

środa 26 Llycznia ' Y y y p ^ J ) L

cza, a w tych,
Hrroizra ten cechował Mickiewi- dów tekstu aż się roi. W rocznicę 

cza— F.lomaię, szedł po przez „Gra* setną romantyzmu polskiego
Rektor P!gon jest dopiero u roz- ustalania głowy przy operacjach. wa p.

poematu życia, 
łołuierz. na

i „ t - n . , , , }   ̂ naukowym —  można stąd u.^y- w  -------- -- --------------  —— r
13 tm l i *  ./rniczn i   ̂ !?C 1121(3 Uy,’ar te Pr5-yKf) ,tr k̂ wy- puszczać jak wiele jeszcze zdziała dla Rów stow arzyszenia w eteranów , 
posterunku, neroiczn.e i dama krytycznego arcypoematu. Fo na_ kl „olskiti. du w.ed^v o Mickie- W nieozieie ubiegłe w saii nosiedzeń

3-ch aktach J .  Straus- 
,z  udziatem Henryka

które zakończył
. . - ■“ >--- / — /  *~ 'V pus/czac W1C1C JCŁZCZt: l

nauki polskiej, dla wiedzy o Mickie- *  nieozieię ubi igłą

wic? 2 dI,ia P,’fe°nia * garniaIą Mickift'  trzcci z°stał ' usunięty ukazało się polskiego* n z a r ^ in  ^pełnego
wicza Wsz:rz i wgłąb: w szetz-otw ie- pomnikowe wyuanie ,Pana Ta- L ie l  w’ ZaraZcm oemeg°

i k r a d z i e ż e .
~  Samobójstwo Dn, 23 brn. w celu 

pozbaw ia s.ę zycta otruł się strychninąCeny triejsc oo  30 gr
.L ek k o m y śln a  s io stra *. W czwu-. Desperata dostats,'ono do''s^nltai'

3ia W 4-rh cłrtPrrn tpilai
ohatersko. czterech iatach od  tfgo czasu brak wiczu—tej osi centralnej^patrjotyzmu Sądu Okręgoweg^j * odbyło się walne aftach wi rer/yńsiiego <L:k) jm sina Sio- Dn. 2', bm

letni S fan iśflfw  W iśniewski (L ik i :e 31 

tek 27 bm. po raz pierwsay komedja w 4-ch sku-go, C Sip::ala Ż Y ^ ow

CZło- zebran ie  cz ło n k ó w  s .o w a rz ' s z e r ia  w e- stra* z udziałem J .  Solskiej, W . OWwwiny, Siew asJtow ej (Brzeg.-'AntokollS 215 

f a r  f Za^ S  p S  w/ o p r a n i p £ c y "  RT k S a  -  b a d S

jdKiego cotąd najmniej znaliśmy, a Jo^cnie wraz z Anurem Górskim ora- rglnppri— i.rz^u-iei ę/mnaii- rałeo., ceco  zaorania d-r Ridziewicza. Ceny ntejsc od 50 gi — Pozai i)n'2 3  hm ^ , 1:1.
'c'dzil, że „człowiek na to cuje lgnn na< ibiorowem wydaniem i m f  t u l  n  Wysłuchano sprawozdani-3 i ' dy nab waf możm do dn -26 bm. n* 1 • “P

, - ^ n . y  a r t ,  u n ts l™  w i t e g o *  i w a z y s.k ich  . ^ i c K i a w S f  Ś  T t o Ą

irzenikają pestawę duchową Filoma- n.y Mirkiewicza w całej jego traw  W P io t r o w ic z .  Następnie dokonano wyborów no- D ~  Dzisicjsz- oren jtra  w Ic a tn e  pow. Dr.sr & k it»o-ad zio jn ,*Sk ?w C-B
u* obec zagadnień byiu P o Iski', ozie, pięknie i doskonałości, -igonia wtgo zarządu, do którego weszH T ? ,J .  S S ,  -° Pzeregu szłr oneyew auto ów, szkodę j  ana Sa w cza.

wyłuskują momet.t heroizmu w ich też zasługą pozostanie zbadanie istnie- , trzech weteranów i czterecn członków R0 wvśtawtai!c dlu „? r*,e ! lU sw°isk . -1 n> ’a wywiezieńW jataw iajtju  UKI» JJO ras pieiW Szy n a j-  w  klprunlfii erm
wywieziona 

w kierunku gm. Jodzk *=j
na saniach



S Ł O W O

1 T e a t r  H e w ^ i

I „  K a k a d u  “
| ul D ąb io w sk itg i 5

Dziś 0 gods. 7 1 9  wieczornik program Nr 5, -  którym w ys.,p i ulubieniec Warszawy
Laureat znany piosenkarz 

.  n / - i  ■ w w .  i  | w najnowszym wrasnym reperiri11 p n y  
t V A n \ L Y L  " f A  N U  J ł  współuazlale całego zespołu .Kakadu*

w wykonaniu nowych aktualnych nam e:ów . .
Balet 10 osób. Orkiestra w pełnym komplecie. Ceny od 75 gr-

♦  « DZIŚ. Dawno oczek wany k z  L ag i e r  sezonu 1927 r.
KI no-Teatr J  Złota serja produkcji polskieji KażJy musi ujrzećl P ie ifi milościl Cały świat o tem mówi!

▼ Rzadka okazja!
j  współczesny drainat-salonowy wr.12, jkktanh 
t  »  " -  7 7  według słynny powieści hELRNY vtN13ZkÓWNY.

• F u l  U l i  I D  ♦  W rolach Błówny °h gwiazd« 'kranu JADWIGA SMOSARSKA i JÓ ZEF W ĘGRZYN,
* *  J  * Rzeoz dzieje się w majątaach kmcza ordynacji Michorowskich, Słodko^cach, Oiębowiczach i w 

^  Warszawie. Realizacja i reżyse.jai Edward Preharski i Józef W,grzjr \ 
u .  c ewicza . ^  Bilety honorowe nie walne. Początek o 3 p. p, ost, seans 10.Ib Soecjalny ukraa muzyczny.

IiejstiEinemaioirat
K ULI U RA L NO-O 3 W IATO W V 
SALA MIEJSEA (ul. Odtrobrunska 6)

K IS A  CZYNNA w niedzielę I 
PO C zĄ TEK SEAN SÓ W : W

i Dziś będą wyświetlane filmy:D ATV C  /  j l  D  D U  dramat w 8-iu aktach. W  rolach głównych 
i ł/ K V v / Y JrT l l ł  j  r i l \ D  j ack Holt i Lois Wilson. Wzruszający nie- ! zwykłem! przygodami i sensacyjnym przebiegiem akcji z tycią cowbojów, zmuszonych i do cią tej walki z Indjai a ni.

Nad program; «Popis znanego komiKa Rycharda RrBO z jego wspaniale t-esow aneui 
z tnerzę am » oraz «Rzut oka na fabrykę maszyn do pisania Remington,- 1 sta1 ni seans o goaz. iO, Gr-testra pod dyrcl cją Kapelmistrza p. W. Szczepańskiego.

CENA BILETÓ W ; Parter — 60 gr., Balkon — 30 gr. wlf .a od godz. 2-ej ni. 30, w soboty od godz. 3 m. 30, w inne dnit od goda. 4 m. 30, 
niedzitlę i święta d godz. 3-tej, w soboty o ^odz. 4-tej w inne dnie o godz, 5-tej.

0
^  KinoTe&tr

| ,  H elios"
^  ul. W ileń sił 38.

Uwaga! N ajoardaiej at-auryjny program Wilna!
f * a  l i n i  A . Najwybitn. arcydzieło sezonu w wykonaniu artystów rosyjskiego teatru 
1 I d  C K l d l l l C .  anystycznego p. t.

„ M i i o s t k i  A r y s t o k r a c j i  R o s y j s K i e j “  dramat w 12 au.
z życia carskie, Roaji lat osiatnich z udziałem premjowanej piękności LEE PARRY,

Akcja rozgrywa Się w Kosjl i Paryżu.
» j _  Fenomenalna, dramatyczna aktoika, recytatorka i ta erka, słynna w Polsce i 
1 1 3  L C łl łC i  zagranicy NlNKA WILIŃSKA oraz LUNA N/ŁĘCZ znakom, wykonawcayni 

piosenek nastrojowych i aktualnych

Rejestr Hondloaiy.
Dział A Sądu Okr. 
pocJ nr. 5186 wcią-

Dp Rejestru Handlowego 
w Wilnie w dn. 15—1 1927 r. 
gnięfo.

R, H. I.—5 . 3 *  F ii,na; «Sziiejder Lejba*. S :e-
dziba w Wilnie ul. W Stefańska 28 Przedmiot — 
sprzedaż ciileba- Firma istnieje od 1908 roku. W ła­
ściciel Sznejder Lejba, zam. tamie.

3088—VI

Okr.
wcią-

Do Rejestru Handlowego Dział A Sądu 
w Wilnie w dn. 17— 1 1927 i .  pod Nr. 5198 
gnięto:

R. H. A. I.—5198 Firma: „Fieiak Józef*. Sie* 
dziba w Lidzie ul. Rynek 6. Przedmiot— handel na- 
" jam alkonoiowymi. Firma istnieje od 1921 roku. 
Właściciel Pielak Józef zam. przy ul. Suwalskie! 32. 
____________  '  3689- V I

Okr,
wcią-

_ Do Rejestru Handlowego Dział A Sądu 
w Wilnie w dn. 17— 1 1927 r. pod Nr. 5199 
gniętp;’

R, H. A. I.—5199. Firma: .Podolski 3encjon*. 
Siedziba w l idzie ul. Suwalska 28 Przeomiot— sklep 
galanterii. Firma istnieje od 1917 roku. Właściciel 
Podolski Bencjon, zam. przy ul. RvneK 10.

3690—VI

W y r o k
»  mieniu Rzeczypospolite) Polskiej.

W dnia 12 lutego 1926 ro>.u Sędzia Po 
Itolu m Wilna na posiedzeniu pub icznem 
po rozpoznaniu jprawy Lejby P  nika oskar- 
iou tko  o lichwę na rssadzic art. 119 i Izz 
U. P. K. i ai t. 19 U ;r. 2- V|l-20 r. postana­
wia; Lejbę Pilnika za pobieranie nadtr-ernych 
cen za m.od sz'uczn” ak r- i  na frzywnę v  
kwocie sześćdziesięciu (60) stotycn z zsmia .ą 
w razie niewypłacalności na 1? dni mesztu. 
Pobrać od niego 6 zł. opłat sądowych. 
TuSĆ wyroku opublikować w *>ismjch: ło-
wo, Dziennik Wileński, Fzpress A lleń; ii  i 
Kurjer Wileński aa koszt tegcż F .nka i 
w/wiesić na drzw'ach Jego sklepu na prze 
iiąg  dr czternastu.

w/z. Sęa*ia 3okoju 
(—) E Olechno”. cz.

Sąd Okiędowy w Wilnie w auiu 5 paź 
dziem ka l r 26 roku orzekł: Wyrok Sądu Po­
koju w Wilnie z dnia 12 lutego 1926 toku 
w Jząśc: tyczącej się ukarania Lejby P a>ka 
grzywną zmienić i skazić Penisa n£ kar^ 
grzywna w kwocie dwudziestu ,20> złotyfu 
z zamianą v *azte niewypłaca.noóci ares> 
iem na tizy dni. T y tu łu - optai -ądowych 
pobr.Ć od Pilnika za „oie instancje dwa zło- 
<•. W pozostałej czę :i wyrok Sądu Pruojr, 
zatwierdzić. Na oryginale ^t^l^ iw ^odpi iy.

td & fflr a  P ł is f i j
'D o  Z t r j w

P R Z E T A R G
3 Okięgowe Szefostwo Arfylerji w Grodnie za­

mierza oddać w drodze przetargu ograniczonego do­
stawę około 10 000 kg. pakuł lnianych.

Firmy, które zachcą wziąć udział w przetargu  
nadeślą ao 3  Okr. Sztf Art. swoje adresy, celem 
przesłania im zaproszenia do złożenia oferty

Przet?rg odbędzie się dnia 10 lutego 1927 r. o 
godzinie 10.

Szczegóły dostawy i gatunku pakuł ogłoszone 
są w 3 Okr. Szef. Art. w Grodnie i Kier. Filii 3 Qkr. 
SU . Art. Wilno.

W y r o n
wimlenfu Rzenzypos

Sędzia Pokoju m. Wilna na posiedzenia 
publlcznem po rozpoznaniu sprawy .awida 
Oord. o! oskarżonego o ichwe na zasadzie 
a r  IW  i 122 U. P. K. art. 19 Ust. 2 VII- 
zu r. postanawia: Dawida Gordona za po­
bieranie nadmiernych cen ;a mydło skazać 
n i  *r ywnę w kv.ocie Iwusti’ (ZOO) złoiycn 
z lamianą * razie niewypłacalność na Je­
den miesiąc aresztu P o o r ć  od riego 1 »a- 
dzieścia ;2Q) zł opłat sądowycn. T>eść wy- 
" 'k u  opuoikować w t.croicn Słowo, Dzien- 
ri.k ński, K u rjtr Wileński i E ip res ; Wi­
li taki na koszt oskarżonego 1 wywiesić na 
lego sklepie na pizeciąg dni cz'e*najtu.

w'z. Sędzia Pokoju 
(— ) B. Olechnowicz.

Sąd Okręgowy w Wilnie v dniu o paź­
dziernika Q20iOki or”“kl Wyrok Sąau Po- 
koji j  Wilnie z dr. 11-11-1920 r. znremć i 
skazać Dawida GorJcna ra  karę grzybny

L ' j 5  w im.eniu Rzeczypospolitej Pol klej.
resztu. Tytułem o rła t -ądowycft *a ahi<* r r  r

tostitut de Beam/ R. SDlro.
w W ilnie p-sty ul. Mickiewicza 37, 
m 1, tel. 657. i.eczenie wad cery i 
c.sła . Usuwanie zmarszczek, wągrów, 
r ryszczy, >iam na * varzy. Maszt 
li ozniczy. Masque Pate L'Hn.en.e 
włos. od wyp. i łupieżu. W,Z.D. 58.

Akuszerka
W; Smlałowsk?
przyjmuje od godz 9 

do 19. Mick'ewlcza 
46 m. 6 

W Z P N 53

za obie
instancje pouiać od Gordcna dwa z'ote. W 
p< ;ostz <■ i części wyrok S ą d u  Pokoju za­
twierdzić. Na oryginale właściwe podpisy.

Nr 3710-V'.

C H u<OMANTKA WRÓŻKA, 
zachorowała, i nie przyjmuje 

1 lutego. Młynowa 21 m. 6. 
(Naprzeciw Krzyża)

do

DO SŁOW R
•d0 wP7 5mtKich ogłoszeń fa

na batdzo oogodnych warunkach 
przyjmuje

Biuro Reklamowe
S tefan a  G R A B O W SK IEG O  

w  W ilnie.
Ul. Garbarska 1, tel. 82.

W dr . 12 lutego 1926 roku Sędzia Po­
koju m. Wilna na posiedzeniu publicznem 
po rozpoznaniu sprawy Rywy Sztern oskar­
żonej o lichwy na zasadzie arl. 119 i 122 
U. P. K i art. 19 Ust. 2-V|I-20 posranawia 
Rywę Sziern za pobieranie nadmiernych cen 
*a  cukier i oapałki skazać na grzywnę w 
kwocie siu 'wuaziestu ( 120) złotych 2 za­
mianą w razie n.ewypłacalnnfcci na trzv tŷ  
godnie resztu. P. )r tć od niej 12 złót ch 
opłat sąd wych. Treść wyroki’ opubhkowdć 
w pisn ch: Stowo, Dzierrik Wil iński, Ku-- 
jer wileński i Erpress Wueflski na koszf 
tejże Kywy Sztern.

w z. Sęnnia Pokoju 
(—) B Olechnowicz.

Sąd Okręgowy w Wilnie w dniu 5 paź­
dziernika ’ 926 r. orzekł: wyrok Sądu Poko­
ju  w Wilnie z dn. 12-ll-192o r '-.mienić i 
'kezac Rywę Sziern na karę grzywny w 
kwocie trzydziestu zł z zamian w razie 
niewypłacalności na pięć dni aresztu Tytu­
łem opłat sądowych za obie instancje po­
brać od (ywy Sztcin ttzy złote. W po»o- 
stałej Części wyrok Sądu Fokoju zatwierdzić. 
Na oryginale właściwe podpisy.

Nr 3711-Y!

DOK.TÓ-

D. ZELD0W1GZ
chor W FN LRYC Z 
N t, MOCZOPŁL 

SkÓ RN L 
od 1U-1, od 5-8 w,

D O K TÓ R

S.Zeldnwiczowa
KO BIECE, WFNE 
RYG ZN L 1 chor, 

DROG MuCić 
prr ’ 2 2 k od 4 6 
ul.M ick iew icza24  

tel. 277

O gi-odnik
bezdłaetny potrzeb 
ny od 1 marca 

1927 r. do maj. 
Rakiiszek. Zgłosze­

nia: Zarząd m 
Rakliszek poczta 

Lienlakonie.

I otrzcDny lo>a, 
pod Biuro z 2 ,
pokoi 1 dwoma ^ciclcl Pupko Abram, zaD

oknami wyetawowemi 
w okolicy ul. Mickie­

wicza. t*oi 'ebnte 
mieszkanie 4 — 3 po- 
«ojow.‘ z wygodimi, 
'Ł'iaooproiA Hotel 
Eurojiejski Nr 38.

Lokujemy
wszelkie sumy 
pieniężne pod 
pewn* f mocne 

gwarancie 
D. H. j( . < Zachęta* 
Ouańska 0 — 

tel. 9  — 05.

Do wynajęcia
pokój umeDiowany z 
eleKir;. eznoscią 1 opa­
łem. Wejficieniekrępu- 
'ące. /.dres w Redakcji

Z a 4  0 0 0  z ł.
Mająteczek. Ziemi 
pszennej 19 dz. w 

pobliżu stacji 
z  budynkam
Don rt. K. 

^ZACHĘTA" 
Odanska o

Tel. 9—U5.

Do Rejestru Handlowego Dtiał A. Sądu O kt. 
w Wilnie w dn. 17—1. 1927 r. pod Nr. 5204
wciągnięte

R. H. A I. 5204. Frma- .Pupko Cńaim\ Sie­
d zib a  w Lidzie ul. Suwalska 30. Przedmiot —  sklep 
gotowego ubrania. Firma istnieje od 19C7 roku. 
W łaściciel PupKO Chaitn, zam. tamże.

3693—VI

Do Rejestru Handlowego Dział A Sadu Okr. 
w Wimie w dn. 17— I 1927 r. pod Nr. 5205 wciąg­
nięte;

R. H. A. 520o Firma: «Pupkc Kałman*. Sie 
dziba w Lidzie ul. Rynek 58 Przedmiot—-sklep spo­
żywczy. Firma istnieje od 1895 roku. Właściciel Pup­
ko Kałmau. zam. przy ul. Policyjnej 15. 
________________________________ 3694—VI.

Do Rejestru Handlowego Dział A Sąou Okrę­
gowego w Wilnie w dn. 17— i 1927 pod Nr. 5207 
wciągnię’o:

R. H. A. I.—5207 Fif.ma: ^Rodziewicz An­
drzej*. Siedziba w Lidzie ul. Suwalska 36. Przedmiot 
—wyrób i sprzedaż wędlin. Firma istnieje od 192G 
roku. Właściciel Rodziewicz Andrzej zam. tamże.

3695—V'

R
rades z długo­

letnią praktyką, 
w majątkach o 

wżerowej gospodarce, 
posiadający świadect­
wa pragn: zmienić

posadę. Łaskawe 
oferty gros ę nadsyłać 
pod adr. Wilno, Mio. 
dowa 3 m. 3 «Rządca>

Sądu Okr. 
5208 w ciąg-

Do Rejestru Handlowego Dział A 
w Wilnie w dn 1/— 1. 1927 r. pod Nr. 
nięto:

R. H A. I.—5208 Firma: „Sachin Michel* Sie­
dziba w Lidzie ul. Czerwona 1. Przedmiot — sklep 
gotowego ubrania. Firma istnieje od 1902 roku. W ła­
ściciel Sachin M/cbel, zam’ przy ul. Tureckiej 12.

3696—VI

Do Rejestru Handlowego Dział A Sądu Okr, w 
Wilnie w dn- 17— 1 1927 r. pod Nr. 5209 wciągnięto: 

R. H. A. I — 520y Firma: „Sapożnikow E lja’’. Sie­
dziba w Lidzie ul, Sawaiska 15. Ptzedmiot —  sklep 
galanterji. Firma istnieje od 1908 roku. Właściciel 
Sapożnikow Elja, zam. przv ul. Mackiewicza 14.

3697—VI

Do Rejestru Handlowego Dział A Sądu Okr. w 
Wilnie w dn. 17—1 1527 ••. pod Nr. 5 2 i0  wciągnięto: 

R H„ A. !.— 5210 Firma .Sawicki Szymon*. 
Siedziba w Lidzie ul. 3-go Maja 5. Przedmiot— resta­
uracja. Firma istnieje od 1920 roku. Właściciel Saą. 
wicki Szymon, zam. temże. 3698—VI '

Do Rejestru Handlowego Dział A. Sądu Okr. w 
Wilnie w dn. 17— 1. 1927 r pod Nr. 4867 wcią­
gnięto wpis dodatkowy:

R. H, A. I I —48o7. Firma- ,Venetia Auna Cie 
śłikowska*. Zygmunt Gieśiikowski przestał być pro­
kurentem i utracił prawo podpisu za firmę.

3699—VI

Sądu Okr. 
5185 wcią-

Okr.
wcią-

L-o Rejestru Handlowego Dział A Sądu 
w Wilnie w dn. 17—1 1927 r. pod Nr, 5202 
gnięto.

R. H. A l , —5202. Firma: .Fupko Szymazel*. 
Siedziba w Lidzie ul. Rynek 4. Przedmiot—sklep ta­
pet, cementu, pokostu, wapna i cegieł. Firma istnie­
je od x91o roku, Właścir.śel Pupko Szymszel, zam. 
przy ul. Lidzkiej 4. 3691—VI

Do Rejestru Handlowego Dział A Sądu Okr. 
w Wilnie w dr.iu 17—1 iy27 r. pud Nr. 52o3 wciąg­
nięto:

R. H. A 1.—5203 Firma: .Pupko Abram*. Sie­
dziba w Lidzie ui Suwalska 26. Przedmiot—sklep go­
towego ubrań.. Firma istnieje od 1914 roku. Wła-

tumze. 3692—VI

Do Rejestru Hand!owego Dział A.
w Wilnie w dn. i5 —I r927 r. poc nr.
gnięto

R. H. A. I.— 5185. Firma: «FrumaMowszpwicz »* 
Jakób Mowszowicz S-ka*. Hrzedmioi-sklep spożywczo 
kolonjalny i tytoniowy. Siedziba Liaa, ui. Rynek ł7 . Fir­
ma istnieje od 1876 r. Wspólnicy zam. w Lidzie przy
ul. Targowej 1: Fruma Mowszowicz i Jakób Mow-
szowicz. Spółka firmowa, przyobleczona w umowę 
pisemną w dniu 29 g-udnia 1926 r. I zawarta na- 
czas nieokreślony. Do podpisywania w imieniu spół­
ki jest uprawniony samodzielnie Jakób Mowszowicz.

3700—VI

Do Rejestru Handlowego Dział A Sądu Okr. 
w Wilnie w dn, 17—1 1927 r. pod Nr. 5200 wclą- 
‘gnięto:

R. M A. l. —  5200. Firma. .Pupko Hirsz i 
Fupkc Mojżesz S-ka*. Przedmiot— sklep mąki, solb 
śledzi i Innych artykułów spożyv'czycb Siedziba — 
Lida ul. 3-go maja 12, Firma istnieje od 1927 roku. 
Wspóluicy zam. w Lidzie, Hirsz Pupko przy ul. 3-gcr- 
Maja 12 i Moiżesz Pupko przy ul. Sadowej 7. Spół­
ka firmowa, zawarta na mocy umowy z dnia 6  stycz­
nia 1927 r. na czas nieokreślony Zarząd należy do 
obu wspólników, lecz w imieniu spółki oodpisuje sa­
modzielnie h irsz Pupko. * ? 7 0 I .— VI

Do Rejestru Handlowego Dział A. Sądu Okr. 
w Wilnie w dr,. 17—1 1927 r. pod nr. 5201 wcią- 
gnięto

R. H. A. L—5201. Birma; «Cn. Pupko, Sz. ja -  
sinowski, E. Spokojny I H. Bojarski S-ka>. Przed­
miot— przedsiębiorstwo ekspedycyjne. Siedziba— Lida 
ul, 3-go Maja 5. firm a istnieje od 192o r. Wspólni­
cy, zam. w Lidzie: Chonon Pupko, /.bel Pupko, Szlo~* 
ma Jasinowski, Ełjasz Spokojny i H ;nach BojarskL 
Spółka firmowa, przyobleczona w umowę pisemną w' 
dniu 18 grudnia 1926 r. i zawarta na czas nieokreś­
lony, Weksle, żyro weksli, czeki, przekazy, wydawane 
w imieniu spółki, winny być zaopatrzone podpisam*. 
wszystkich wspólników, wszelkiego rodzaju plenipo­
tencje ma prawo wydawać Chonon Puoko.

7 7 0 2 -VI.,

Do Relestru Handlowego Dział A Sądu Okr, w 
Wilnie w dn. 17. i. 1927 r. pod Nr. 5206 wcią- 
nięto-

R. H. A. 1- 5206 Firma: .RadziwonJszscy Ber* 
ko i JanKie! S-ka*. Przedmiot—manufakhra. Siedzi­
ba — Lida ul. 3 go Maja 7. Firma istnieje od l9 3 l 
roku. Wspólnicy, zam. w Lidzie przy ui K-zywei 35 
Radziwoniszski Berko i Radziwoniszski Jankiel. Spół* 
ka firmowa, przyobleczona w umowę pisemną w 
dniu 7 stycznia 1927 r. i zawarta na czas nieoKreśio* 
ny. Zarząd spółki należy do obu wspólników i każ­
dy z nich sam dzielnie jest upoważniony do «oop'* 
sywania w imieniu firmy. 3 7 0 3 — VI

Posiadamy
dc W ekowania na 

zabezpieczenia 
h ipo’ »c z i. ‘; na 

warnnkach bardzo 
aogoanych różna 

sumy pieniężne 
W  i leńskie Biuro 

Komisowo-Handlo-
w e ;au rjonow are 
Ul. Mickie-ricza 21, 

tel. 152,_______

JA N A
W. Zdr N.. 3T.

O d d a j e
o b r a z y

ZA D R Z E W O .
Adres w Redakcji 

«Słowa»

oszukuję po- 
sady do dz ed  

: k j  ]ako p i e l P -  
gniarki do s arsze 

osoby ,ub n i e u l e c z a l ­
nie chorej. Z^adz. się 

na wyjatd. Cfe.-ty 
kier. Ho fl.ura Ogło- 
■ szeń a. -lutan^, 

Niemiecka 4.

znana
I. FdM c L b rogowyi

N? wielką skalę poszukuje GENERALNEGO PRZED S' AWICIELA na Polskę dia sbytu 
swoich produktów. Ubiegać się mogą reprczemar.ci tylko wykwalifikowani.

rozporządzających wielkim kapitałem

Z gubiono książkę J   ̂
wojskową, 4»yd., 
pr êz P. K. U,J |

Wilno, rocznik 1898 J  ę  
na Imię Bronisław a’ 3  

Stankiewicza. ‘  2
---------------- ^ 5
Z gubiono książk, .  

wojskową wyd .* §  
pi ze P . K. U . J 5  

Brześć n/B, wyd, an, 5  
5 XI 2? r roczmif^ P  
189c, tu  imię Ralce- 
w icu  Konstartegr,

Służąca poszukuje'^ 
pracy do wsz^st ^  
kiego. Posi-da 

rekememlacjle i Swla 
dectwa. Zna uobrze -‘ 

kuchnię, ul. Jakóba . _ ^  ^ .
J»*..isk g< 1 7 - i  , i » *

dl? instalacyj 

elektrycznych, 

telefonów etc.

H E Y M A N A
całym śwfecre
il. Fałryko Ebonitu(wulkamzoarany

k?.ucrnł;

UI. Grupa finansistów podjęłaby się ^ E K T R Y F IK A C ji MIAST 
oraz BUDOWY KOjuBI i  Potscr

Bęó wzięte pod uwagę jedynie osoby mające wystarozające stosun .. które przedstawią niezwłocznie kosztorysy or* 
wszystkie szczegóły dla tegc aby można było niezwłocznie przestąpić do układów;

Informacyj w szelkich udziela Dr. Jean Heyman 12, Boulevard Denain Parls (F r& n c e l.

LEON DAUDET.

>*) K R E W  W Ś R Ó D  M O C Y .
Nie zdołah jednak dnpiąć celu, 

odpowiedni Jego były ■st-rsotypow* 
i mc nie mówiące. „ C ‘ź za nieszczę­
ście, jaka ohydna zbre-inia*. powl? 
rzał dozorca. Zrozumiała więc, 2e 
zbyt wysoko ceniła tego człowieka i 
zniechęcona zeszła do sali, gdz j  
zgromadzeni byli urzędnicy. . ,

—  Dzień dobry Desamaud, azien 
debry panowie. Mam do pomówienia 
z teoą, Reverrhoi. Dziękuję panom 
całegt serca za trudy których pod- 
jęliśc.e s.ę, by odkryć zbrodniarza. 
N.e potrzebuję za^ewr ać, ze jeśli 
mogę być w czemś uijleczną, jestem 
do waszych usług.

.Panowie* ci właśnie wstali od 
stetu- nie m ig  i odmówić zdo.ności 
Kulinarnych Gantaumowi i wskutek

tego nastrojeni byli pogocln a. Po 
s!?dłość, na terenie której odbyła się 
zbrodnia, wydawała się im niezmier­
nie malowniczą. Bogactwo i powaga 
panny Goneret imponowały im, wie­
dzieli przyłem o wpłvwie jaki posia­
dała na LÓyneossata burmistrza posła i 
ministra, to też prześcigali sie w 
uprzejmrści, ukłonach i kondoltncjarh 
zapewniali, źe morderca niezawodnie 
wkrótce zostanie wykryty.

Rozmowa przeszła po chwili na 
niebezpieczeństwo, które Dociągnąć 
mogły za sobą niedyskrecje prasy, 
obawiano się przedewszystkiem słyn­
nego Pince jans Rire, w którym na­
leżało spodziewać się rozporzęc«a 
kampanji, przez szantażystę —  Ca- 
yalcata.
&  — Byłoby to dla nas zgubą praw­
dziwą— iłomaczył Maufre. Jeśli Calav- 
cat wmiesza się do tej sprawy, wyle­
je na nas rzekę błota, które zagrzebie

v’Szystkie nasze usiłowania.
—  Jaktc, podobna ciemna oso­

bistość może was niepokoić, zdziwiła 
się p Goneret.— Wy, wysocy urzę­
dnicy, mielibyście się obawiać noto­
rycznego szantażysty, czyż nie mo­
żecie go zamknąć, aby go unieszko­
dliwić!

—  Cóż za siuszna uwagal zawo­
łał Rprevchot.— Tścy szantażyści silni 
są jedynie słabością obrońców społe­
czeństwa. O, czemuż nie jestem na 
waszem miejscu, panowie, z jakąż ra­
dością uwolniłbym m.asto nasze od 
Plncr sans Rire i ,ego redaktora.

Quincarnon uśmiechnął się i rzekł: 
Jest środek bardzo prosty, pozbyć się 
gadatliwego Cavalcata i iego Dandy. 
Szef bezpieczeństwa publicznego po­
winien by podjąć się tego, w '.posób 
dyskretny chodzi o zamknięcie mu 
ust pewną sumą pieniężna.

—  Jestem do dysoozycjf panów—

zawołał Clavisse, ciesząc się na my  ̂
o korzyściach, które pociągiio za 
sobą kilko-tygodmowe, unieszkodli­
wienie Cavalcata,

Lecz prokurator Maufre skrzywił
się niechętnie.

— Jes. tc najgorszy system! Przez 
zamykanie ust szantażyści przy po­
mocy pieniędzy, ryzykuje sie z sze 
powtórnym szantażem, choćby nav,1 
pośred-miem w tej sprawie -ył czło­
wiek »ak zręczny, jak p. Uawisse. Jr- 
o ■ iym człowiekiem, -oroszę pani, któ­
ry może nakazać milczenie Caviicato- 
v;, jest przyjaciel pani i towarzysz 
lat dziecinnych pan Loyassnt —  bur­
mistrz i poseł.

Panna Goneret składała co roku 
znaczne sumy na rzecz szkół rządo­
wych i policji. Loyassat przez kokie- 
terje swego rodzaju witał ją zawsze 
jako dobrodziejkę i co roku zjadaj 
obiad w towarzystwie jej. Obiady te

zyskiwały mu przyjaciół pośród stei 
prawicov'ycn Lugdunu

jeśli tak jest, pójdę jutro do 
„oyassata rozmówię się z nim lano, 

—  zdecydowała p. Ooneret, poczem 
odwołał? na bok Revrrchofa. — D o­
ktorze lakie jest twoje zdanie o tej 
sp 'avic? Czy wszystko idzie należy­
cie? Muszę wyznać, że jestem trocnę 
zaniepokojona tern, co widzę i sły­
szę.

Naiwny Revechof przybrał wvraz 
uroczysty i chytry zarazem

— Droga przyjaciółko, nie czas 
teraz ;na tłumaczenie. Ci panowie 
wydają mi się zdecydowani do pod­
jęcia wielkich wysiłków dla odkrycia 
sprawcy zbrodni, lecz brak im dobrych 
prawników. Naprzykład taki Edmond 
nie podoba mi się zupełnie. Lecz 
proszę się nie niepokoić, będę obecny 
przy sekcji i nie dopuszczę, by zain­
teresowanie tą sprawą zmalało. Ko­

chałem Gonereta, jak brata. N it 
uspokoję się, dopóki nie będzie 
pomszczony.

Uspokojona tern przemówieniem, 
którego treść, mimo że wypowiedzia­
na szeptem, nie uszła uwadze obec­
nych, stara panna udam się razem 
ze wszystkimi, by zbadać teren zbro 
dni. Nakazano, by służba przy w” 
ściu do parku oczekiwała na dąls 
śledztwo, w razie potrzeby.

W chwili, gdy mijane werandy 
ukazało się jakieś indywiduum, któri 
odpychając policjantów, usuwających 
się przeć, mem, zbliżyło się swobod­
nie do Maufre‘a. Był to człowiek tę­
gi i silny, uśmiechnięty, rumiany blon­
dyn, z monoklem w oku, twarz jego 
miała wyraz fałszvwy.

— Panie prokuratorze, lestem ao 
usług. Proszę przedstawić mnie pan­
nie Goneret.
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